
Handel dziećmi w Chinach jest
powiązany z grabieżą organów

Niedawno  w  chińskich  mediach  społecznościowych  oburzenie
wywołało  nagranie  przedstawiające  chorą  psychicznie  matkę
ośmiorga dzieci przykutą łańcuchami w wiejskiej chacie.

To zdarzenie wywołało ożywioną dyskusję w Chinach na temat
handlu  kobietami  w  celu  zawarcia  związku  małżeńskiego.
W Państwie Środka liczba mężczyzn przewyższa liczbę kobiet
na  skutek  obowiązującej  przez  dziesięciolecia  polityki
„jednego  dziecka”,  która  została  ustanowiona
przez  Komunistyczną  Partię  Chin.

Według chińskich obrońców praw człowieka ten incydent ukazuje
głębsze problemy związane z handlem ludźmi w Chinach, takie
jak uprowadzanie dzieci i grabież organów.

Chiński  dysydent  Yao  Cheng  był  wolontariuszem  organizacji
Women’s Rights in China (WRIC), nowojorskiej organizacji non
profit, i pracował w Chinach w latach 2007-2016. W wywiadzie
dla  chińskojęzycznej  edycji  dziennika  „The  Epoch  Times”
opowiedział  o  przypadkach  handlu  dziećmi,  a  także
o  podejrzeniach  związanych  z  handlem  narządami  dziecięcymi
w Chinach.

Dziewczynki w klasztorach
Odkąd w 1979 roku reżim przyjął politykę jednego dziecka,
wiele  chińskich  niemowląt  płci  żeńskiej  zostało  zabitych,
a niektórzy rodzice próbowali oddawać swoje niemowlęta płci
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żeńskiej  do  buddyjskich  zakonów  żeńskich,  aby  dać  dziecku
szansę na przeżycie.

W swoim filmie dokumentalnym „Girls in the Nunnery” (pol.
„Dziewczynki w klasztorach”) Yao opisał, jak pomógł uratować
wiele dziewcząt, które dorastały w klasztorach, i jak pomógł
odszukać ich biologiczne rodziny.

Za swoje działania Yao został skazany w Chinach w 2013 roku
na 22 miesiące więzienia.

Yao wykazał w swoim śledztwie, że tysiące dziewczynek zostało
adoptowanych  z  kilkudziesięciu  buddyjskich  klasztorów
w Tongcheng – mieście o statusie powiatu w Anhui, wschodniej
prowincji Chin.

„Noworodki były porzucane w papierowym pudełku lub koszyku
wyściełanym kocem” – powiedział. „Te, które miały szczęście,
były wychowywane przez zakonnice, ale zakonnice były w stanie
wychować  tylko  kilkoro  lub  kilkanaścioro  dzieci.  Pozostałe
w  większości  zamarzały  na  śmierć  lub  były  zabijane
przez  dzikie  psy.  Oczywiście  jeśli  jakaś  rodzina  chciała
zaadoptować dziecko płci żeńskiej, zakonnice przekazywały je
tym osobom”.

Olbrzymie zyski
Według  Yao  chińskie  dzieci,  zarówno  chłopcy,  jak
i  dziewczynki,  często  padają  ofiarami  uprowadzenia  lub
porwania, a także handlu ludźmi.

Jego  zdaniem  chińska  policja  jest  dobra  w  łapaniu  wrogów
państwa, ale nie handlarzy ludźmi, gdyż wielu policjantów jest
zaangażowanych  w  proceder.  Ten  handel  tworzy  łańcuch
przemysłowy  przynoszący  ogromne  zyski.

Yao powiedział, że według statystyk zebranych przez chińskie
organizacje  pozarządowe,  jak  również  WRIC,  co  roku
uprowadzanych jest około 70 000 dzieci. Ta liczba nie obejmuje
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dzieci, które zostały porzucone.

Wyjaśnił,  że  dziewczynki,  które  zaginęły,  były  kupowane,
by zostać narzeczonymi (zostaną one wydane za mąż za danego
członka  rodziny,  gdy  dziecko  osiągnie  odpowiedni  wiek),
prostytutkami, a nawet dawcami organów.

Yao  wspomina,  że  w  mieście  Shantou,  które  jest  położone
na  wschodnim  wybrzeżu  Chin  w  prowincji  Guangdong,  widział
łóżka dla chłopców i dziewcząt, którzy zostali wysłani do Azji
Południowo-Wschodniej w celu ograbienia ich z organów. Yao
powiedział, że zebrał wszelkie dowody potrzebne, by wnieść
oskarżenie, ale policja odmówiła przeprowadzenia śledztwa lub
podjęcia jakichkolwiek działań zmierzających do wyeliminowania
tych przestępstw.

Jego zdaniem brak reakcji był związany z tym, jak lukratywny
jest  to  proceder.  „Organy  jednego  dziecka  są  warte  ponad
milion juanów (157 000 USD)” – powiedział.

Wyjaśnił,  że  zapotrzebowanie  na  narządy  za  granicą  jest
ogromne.  Zidentyfikował  pośredników  w  handlu  organami
dziecięcymi w Shantou, ale nie mógł podjąć dalszych działań:
„Jeśli spróbujesz coś z tym zrobić, twoje życie znajdzie się
w niebezpieczeństwie”.

W Putian, które znajduje się w nadmorskiej prowincji Fujian
na południu kraju, pojawiły się w internecie wpisy pokazujące
kilkanaście ciał dzieci, którym brakowało organów i oczu. Yao
powiedział: „To nie jest coś, co każdy może zrobić zwykłym
nożem  kuchennym.  To  profesjonalna  [robota].  Transplantacja
to jest delikatna operacja”.

Yao  uważa,  że  wiele  operacji  zostało  zatwierdzonych
przez urzędników wysokiego szczebla, ponieważ niektórzy wysocy
rangą urzędnicy i członkowie elit partyjnych sami potrzebowali
przeszczepu narządów.

Dlaczego  wielu  członków  starszych  kadr  partyjnych,  rzekomo



osłabionych po wojnach i wszystkich trudach młodości, może
dożyć  dziewięćdziesiątki  lub  setki?  –  powiedział  Yao.
„Spójrzmy  na  Jiang  Zemina,  ma  prawie  100  lat.  Na  rynku
chińskim istnieje duże zapotrzebowanie na narządy” – dodał,
odnosząc się do byłego przywódcy KPCh.

Chiny przodują na świecie w wykonywaniu przeszczepów narządów,
ale  Yao  podał  w  wątpliwość  źródło  pozyskiwania  narządów
w kraju, w którym nie ma przejrzystego i legalnego programu
pozyskiwania organów.

Niedotrzymana obietnica
W  2010  roku  WRIC  wystąpiła  z  inicjatywą,  w  ramach
której przyznawano miesięczną pomoc w wysokości 300 juanów
(47,16 USD) na dziecko w wieku szkolnym oraz 500 juanów (78,59
USD) na ucznia szkoły średniej lub studenta. Inicjatywa była
wspierana przez Fundację Clintona, a jej budżet wynosił 200
milionów dolarów.

Jednak wtedy zainterweniował reżim komunistyczny.

WRIC  została  powiadomiona,  że  reżim  sam  zapewni  każdemu
potrzebującemu dziecku 600 juanów (94,28 USD) miesięcznie.

„Oto,  jak  paskudny  jest  ten  reżim.  Nie  robi  nic  dobrego
i zabrania innym robić to, co słuszne” w obawie, że straci
twarz przed zagraniczną organizacją, stwierdził Yao.

Jednak  po  upływie  ponad  roku  reżim  wciąż  nie  przeznaczył
na ten cel ani grosza, powiedział. Dyrektor w Ministerstwie
Spraw Obywatelskich wyjaśnił Yao, że rząd debatuje nad tym,
„jak rozdysponować fundusze”.

Yao ubolewał, że w ostatecznym rozrachunku cierpią na tym
dzieci. „Czy te dzieci mogą nie jeść przez rok lub dwa lata?”
– powiedział. W końcu przyznano jakieś pieniądze, ale nie były
one wypłacane na bieżąco. Yao uważa, że nawet gdyby fundusze
były dostępne specjalnie dla dzieci, większość z tych funduszy



zostałaby rozkradziona przez skorumpowanych urzędników.

Dysydent powiedział, że jego działalność, którą wykonywał jako
wolontariusz,  przeraziła  reżim.  KPCh  uznała  go  za  wroga
z  powodu  jego  działalności  charytatywnej  we  WRIC.  Wiele
wolontariuszek  opuściło  fundację  z  powodu  gróźb  ze  strony
reżimowych funkcjonariuszy bezpieczeństwa publicznego.

„Logika partii jest prosta: Tylko sama partia jest dobra;
jeśli ktoś inny jest dobry, to znaczy, że partia jest zła.
Dlatego  na  terytorium  Komunistycznej  Partii  Chin  nie  ma
miejsca dla żadnego dobrego człowieka” – powiedział.

Yao użył jako przykładu prześladowania wyznawców Falun Gong
w dzisiejszych Chinach.

Falun  Gong,  znane  również  jako  Falun  Dafa,  jest  praktyką
duchową  obejmującą  ćwiczenia  medytacyjne  i  zestaw  nauk
moralnych  skupionych  na  zasadach  prawdy,  życzliwości
i  cierpliwości.  KPCh  rozpoczęła  kampanię  prześladowań
przeciwko  Falun  Gong  w  1999  roku.

„Dlaczego  KPCh  miałaby  prześladować  Falun  Gong?  Ponieważ
miliony  chińskich  wyznawców  Falun  Gong  są  dobrymi  ludźmi.
To przeraża KPCh” – powiedział Yao.

Źródło: The Epoch Times

Kolejne ludobójstwo Chin: na
Rohingjach w Birmie
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Stany Zjednoczone uznały ludobójstwo dokonane na Rohingjach
w Birmie, jednak nie uznały winy Chin

Analiza wiadomości

Po pięciu latach terroru wobec ludu Rohingja w Birmie (Mjanma)
rząd Stanów Zjednoczonych w końcu uznał to za ludobójstwo.
Sekretarz stanu Antony Blinken ogłosił tę decyzję 21 marca
w Muzeum Pamięci Holokaustu w Waszyngtonie.

Określenie tego mianem ludobójstwa trwało tak długo, ponieważ
Waszyngton nie chciał jeszcze bardziej popychać birmańskiego
reżimu w ramiona  Chin. Urzędnicy mieli nadzieję, że zamiast
tego  uda  im  się  uwolnić  birmańską  juntę  wojskową
z  nieliberalnych  objęć  Pekinu.

Jednak  po  zamachu  stanu  w  lutym  2021  roku,  niecałe  dwa
tygodnie  po  zaprzysiężeniu  prezydenta  Joe  Bidena,
po  pogorszeniu  się  sytuacji  Rohingjów,  m.in.  po  kolejnych
morderstwach,  oraz  po  wojnie  rozpoczętej  przez  Rosję,
która zakrawa na nowe ludobójstwo na Ukraińcach, administracja
Bidena zmieniła zdanie.

Morderstwa,  gwałty,  okaleczenia,  tortury  i  palenie  wiosek,
do których dochodzi w birmańskim stanie Arakan od 2017 roku,
spowodowały  ucieczkę  aż  1,1  miliona  osób.  Ponad  900  tys.
mieszka obecnie w obozach dla uchodźców w Bangladeszu. Około
600 tys. jest uwięzionych w Birmie, gdzie w czasie konfliktu
grożą im poważne prześladowania ze strony reżimu wojskowego.

Być może obecny terror używany wobec Ukraińców, z których 10
milionów   uciekło  z  kraju  zamieszkanego  wcześniej
przez  zaledwie  44  mln  ludzi,  był  bodźcem  do  podjęcia
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przez  Bidena  działań  w  sprawie  Rohingjów.  Właściwym
posunięciem  byłoby  nazwanie  przemocy  Rosji  wobec  państwa
ukraińskiego  i  ludności  Ukrainy  –  którą  prezydent  Rosji
Władimir Putin chciałby wymazać – ludobójstwem.

Rozpoznajemy  ludobójstwo,  gdy  je  widzimy,  a  nienazywanie
tak masowych form przemocy wobec ludności cywilnej tym, czym
są,  daje  światu  wymówkę,  by  nie  podejmować  działań
i nie przyjmować odpowiedzialności za zapewnienie ochrony.

Ludobójstwa Rohingjów i Ukraińców dołączają do innych, które
obecnie  mają  miejsce  wobec  Tigrajów  w  Etiopii,  Ujgurów,
Tybetańczyków  i  Falun  Gong  w  Chinach.  Nie  wszystkie  te
ludobójstwa są obecnie uznawane.

Należy  jednak  zauważyć,  że  wszystkie  one  mają  najlepszą
ochronę  ze  strony  Pekinu.  Wszystkie  dyktatorskie  reżimy
stosujące  ludobójstwo  wiedzą,  że  Komunistyczna  Partia
Chin (KPCh) – która dąży do „oczyszczenia” swojej populacji
z  wszelkiej  różnorodności  religijnej  i  językowej  na  rzecz
nie tylko chińskiego komunizmu, ale komunizmu Han pod rządami
jednego człowieka: przywódcy KPCh Xi Jinpinga – jednocześnie
popiera  „prawo”  innych  reżimów  do  podobnego  tłumienia
różnorodności  w  ich  społeczeństwach.

W ten sposób KPCh eksportuje swoją akceptację dla ludobójstwa
do państw rządzonych przez dyktatury, na które ma wpływ, czyli
oczywiście do Rosji, Birmy i Etiopii. Kto wie, jakie inne
kraje  Pekin  zachęca  teraz  poprzez  swoją  „realistyczną”
politykę  zagraniczną,  która  ignoruje  etykę,  normy  i  prawa
człowieka,  do  angażowania  się  w  ludobójstwo.  Może  to  być
Arabia  Saudyjska,  Iran  lub  Syria.  Mogą  to  być  również
Filipiny. Wszystkie te kraje prowadziły szczególnie brutalną
politykę wewnętrzną i zagraniczną.

Dla  KPCh  liczy  się  przede  wszystkim  władza,  a  ma  jej
pod dostatkiem, by szerzyć chaos i próżnię przywódczą na całym
świecie,  w  którą  może  wkroczyć  i  „uratować  sytuację”,
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proponując  siebie  jako  „mediatora”.  Według  przewodniczącego
Mao  Zedonga  władza  wyrasta  z  lufy  karabinu,  a  Xi
urzeczywistnia  to  teraz  na  poziomie  globalnym,  zachęcając
do masakr i ludobójstwa zarówno własnej ludności, jak i innych
narodów.

W  kwestii  represji  wobec  Rohingjów  Chiny  pracowały
nad powstrzymaniem ONZ przed sankcjami, które w przeciwnym
razie mogłyby zostać nałożone na birmański reżim.

„Agresywne  wsparcie  i  obrona  armii  Mjanmy  przez  Chiny
na forach międzynarodowych, takich jak ONZ, zapewnia reżimowi
dyplomatyczną osłonę” – twierdzi Rachel Lambert z Programu
Azjatyckiego w waszyngtońskim Wilson Center.

Broniąc  birmańskiego  reżimu,  Pekin  sprawia,  że  ludobójstwo
Rohingjów staje się jego udziałem.

Lambert zauważyła w artykule z 2022 roku, że Chiny próbują
nawet  wykorzystać  kryzys,  by  sprzedawać  Birmie  swoje
eksportowe produkty rozwojowe i uniknąć precedensu związanego
z  odpowiedzialnością  za  zapewnianie  ochrony  przeciwko
ludobójstwu.

„Chiny z pewnością mają ekonomiczne i geostrategiczne interesy
w Mjanmie: mają tam duże inwestycje i naturalnie sprzeciwiają
się zwiększaniu wpływów innych państw u bliskiego sąsiada” –
twierdzi Lambert.

„Jednak wydaje się, że ingerencja Pekinu w trudną sytuację
Rohingjów  wynika  przede  wszystkim  z  obaw  o  stworzenie
precedensów, które mogłyby wpłynąć na jego własną politykę
wewnętrzną, zwłaszcza w Xinjiangu”.

Podczas podróży chińskiego ministra spraw zagranicznych Wanga
Yi do Birmy w styczniu 2021 roku, minister obiecał Birmie
wsparcie  w  kwestii  Rohingjów  i  innych  kwestii  etnicznych,
a także postęp w realizacji birmańskich projektów rozwojowych,
które są korzystne dla Pekinu.
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Oba  reżimy  zgodziły  się  rozpocząć  badania  nad  możliwym
połączeniem  kolejowym  pomiędzy  birmańskim  portem  Kyaukphyu
a Mandalaj, drugim co do wielkości miastem kraju. W ten sposób
Pekin  stara  się  jeszcze  bardziej  związać  Birmę  ze  swoją
gospodarką  poprzez  zadłużenie  konieczne  do  budowy  linii
kolejowej oraz dodatkowego połączenia kolejowego z prowincją
Yunnan. Chiny posiadają już sieć rurociągów, które przesyłają
ropę i gaz do Yunnanu z Zatoki Bengalskiej.

Już w 2018 roku United States Institute of Peace zauważył,
że Pekin chroni Birmę przed sankcjami ONZ. Według USIP reżim
KPCh „zapewniał dyplomatyczne i materialne wsparcie dla jej
postępowania z tzw. atakami terrorystycznymi [Rohingjów]”.

Walka  z  terroryzmem  była  wymówką  Birmy  dla  ludobójstwa
Rohingjów, tak jak była wymówką KPCh dla ludobójstwa Ujgurów.

Podobnie  jak  w  przypadku  innych  okrucieństw,  ludobójstwo
dokonane na Rohingjach ściągnęło na Birmę globalną krytykę
i zmusiło rząd do rzucenia się w ramiona Chin. Znając tę
prawidłowość, Pekin miał wszelkie powody, aby wspierać Birmę
w  jej  represjach,  włączając  w  to  obietnice  handlu
zagranicznego  i  wsparcia  dyplomatycznego  na  forum  ONZ.

Już dawno temu nadszedł czas, aby świat dostrzegł, że KPCh
ma  przerażający  wpływ  na  pokój  i  prawa  człowieka
nie  tylko  w  Chinach,  ale  na  całym  świecie,  od  Europy
przez  Afrykę,  po  Azję  Południowo-Wschodnią.  Kiedy
to zrozumiemy, świat będzie mógł wreszcie zacząć podejmować
skuteczne  działania  w  swojej  obronie,  w  tym  poprzez
zwiększenie  sankcji  gospodarczych  wobec  Pekinu.

Źródło: The Epoch Times
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Chiny  coraz  bardziej
zdeterminowane  na
zacieśnianie więzi z Rosją

Pekin i Moskwa są „bardziej zdeterminowane”, aby zacieśnić
obustronne więzi i rozszerzyć współpracę, powiedział minister
spraw  zagranicznych  Chin  Wang  Yi  po  spotkaniu  ze  swoim
rosyjskim  odpowiednikiem  Siergiejem  Ławrowem  we  wschodnich
Chinach.

Podczas  pierwszego  osobistego  spotkania  od  czasu
inwazji  Rosji  na  Ukrainę  Wang  powiedział  Ławrowowi,
że stosunki między Moskwą a Pekinem „wytrzymały nowe próby
międzynarodowych  zawirowań”  i  nadal  podążają  we  właściwym
kierunku.

„Chiny są gotowe do współpracy z Rosją, aby przenieść stosunki
chińsko-rosyjskie na wyższy poziom w nowym obszarze pod egidą
kluczowego  konsensusu  osiągniętego  przez  głowy  państw  obu
krajów”  –  powiedział  Ławrowowi  Wang,  jak  podało  chińskie
Ministerstwo Spraw Zagranicznych.

Rosja rozpoczęła atak na Ukrainę nieco ponad miesiąc temu
i  zwróciła  się  do  Chin  o  wsparcie,  gdyż  jej  posunięcie
pociągnęło  za  sobą  eskalację  sankcji  gospodarczych
ze  strony  Zachodu.

Przed  spotkaniem  rosyjskie  Ministerstwo  Spraw  Zagranicznych
opublikowało  nagranie  wideo,  na  którym  Ławrow  zdaje  się
sugerować  wizję  budowy  nowego  porządku  świata  wspólnie

https://ocenzurowane.pl/chiny-coraz-bardziej-zdeterminowane-na-zaciesnianie-wiezi-z-rosja/
https://ocenzurowane.pl/chiny-coraz-bardziej-zdeterminowane-na-zaciesnianie-wiezi-z-rosja/
https://ocenzurowane.pl/chiny-coraz-bardziej-zdeterminowane-na-zaciesnianie-wiezi-z-rosja/


z Chinami. „My, razem z wami i naszymi sympatykami, będziemy
dążyć  do  wielobiegunowego,  właściwego  i  demokratycznego
porządku świata” – powiedział.

Chińskie  media  państwowe  pokazały,  jak  podczas  spotkania
w mieście Huangshan obaj urzędnicy „przybili piątkę” łokciami,
stojąc na tle swoich flag narodowych.

Minister spraw zagranicznych Rosji Siergiej Ławrow spotkał się
ze swoim chińskim odpowiednikiem Wangiem Yi podczas swojej
pierwszej wizyty w Chinach po rozpoczęciu przez Moskwę inwazji
na Ukrainę w lutym br., Huangshan, prowincja Anhui, Chiny,
30.03.2022 r. (STR/CCTV/AFP via Getty Images)

Obie  strony  zgodziły  się  wzmocnić  swoje  strategiczne
partnerstwo i mówić o sprawach światowych „jednym głosem” –
jak  podaje  oświadczenie  Ministerstwa  Spraw  Zagranicznych
Rosji.

„Oto,  co  się  dzieje,  gdy  wielokrotnie  okazujesz  słabość
na  arenie  światowej”  –  powiedziała  Elise  Stefanik
(Republikanka  z  Nowego  Jorku)  w  wywiadzie  dla  „The  Epoch



Times”. „Nasi przeciwnicy nabierają śmiałości”.

„Te doniesienia, że Chiny i Rosja są zdecydowane rozszerzyć
współpracę,  podczas  gdy  Władimir  Putin  kontynuuje
swoje ludobójstwo na Ukrainie, są bardzo niepokojące” – dodała
Stefanik.

Chiński przywódca Xi Jinping i prezydent Rosji Władimir Putin
zadeklarowali  partnerstwo  „bez  granic”  kilka  tygodni
przed inwazją Moskwy. Od czasu rozpoczęcia wojny Pekin odmówił
potępienia  inwazji  i  potwierdził  swoje  „solidne  jak
skała”  więzi  z  Rosją,  co  jest  powszechnie  postrzegane
jako  ciche  poparcie  dla  Moskwy.

Jednocześnie  odmawiając  przyłączenia  się  do  zachodnich
sankcji  nałożonych  na  Kreml,  reżim  obiecał  kontynuować
normalne  stosunki  handlowe  z  tym  krajem,  ponieważ  sankcje
i rozmyślny bojkot z Zachodu zagroziły Rosji głęboką recesją.

Według amerykańskich danych wywiadowczych Pekin sygnalizował
gotowość do udzielenia wojskowego i gospodarczego wsparcia dla
rosyjskich działań wojennych. Podczas niedawnego wirtualnego
spotkania  prezydent  Joe  Biden  zagroził  Xi
bliżej nieokreślonymi „konsekwencjami”, jeśli Pekin zdecyduje
się na takie działanie. Później jednak podkreślił, że „nie
wysunął żadnych gróźb”.



Prezydent Stanów Zjednoczonych Joe Biden podczas wirtualnego
spotkania  z  przywódcą  Chin  Xi  Jinpingiem,  Sala  Roosevelta
w Białym Domu, Waszyngton, 15.11.2021 r. (Mandel Ngan/AFP via
Getty Images)

Chińscy  urzędnicy  odmówili  bezpośredniego  potwierdzenia  lub
zaprzeczenia zarzutom, że Pekin może pomagać Rosji.

„Chiny  i  Rosję  łączy  wzajemne  zapotrzebowanie  na  zasoby
naturalne  oraz  wspólna  uraza  do  Stanów  Zjednoczonych”  –
powiedział  gazecie  „The  Epoch  Times”  Russ  Fulcher
(Republikanin  z  Idaho).

Niemniej  uważa  on,  że  partnerstwo  obu  krajów  nie  jest
tak  silne,  jak  się  to  przedstawia.

„Rosja i Chiny nadal toczą poważne spory graniczne i byłoby
zaskakujące,  gdyby  Chiny  zniechęciły  się  do  handlu
z gospodarką Stanów Zjednoczonych wartą 21 bilionów dolarów
na  rzecz  alternatywy  w  postaci  Rosji  wartej  1,5  biliona
dolarów” – powiedział Fulcher.

Amerykańscy  urzędnicy  zauważyli,  że  Chiny  wydają  się
przestrzegać zachodnich sankcji, i ostrzegli chińskie firmy
przed  poważnymi  reperkusjami,  jeśli  będą  pomagać  Rosji
w omijaniu sankcji. Co najmniej dwa wspierane przez Chiny



banki wstrzymały pożyczki dla Rosji i Białorusi w związku
z wojną na Ukrainie.

Niektórzy analitycy sugerują, że Pekin wykorzysta okazję, jaką
stwarza  izolacja  Moskwy,  aby  wzmocnić  swoje  powiązania
gospodarcze  z  państwem-pariasem.  Niedawne  wystąpienie
chińskiego ambasadora również wskazuje na to, że Pekin może
postrzegać kryzys jako szansę.

Zhang  Hanhui,  ambasador  Chin  w  Rosji,  wezwał  chińskich
biznesmenów w tym kraju, aby „nie tracili czasu” na działania
dostosowawcze i aby „wypełnili pustkę” na rosyjskim rynku.

Nie  wspominając  o  sankcjach  nałożonych  na  Moskwę,  Zhang
powiedział, że „duże przedsiębiorstwa stoją w obliczu wielkich
wyzwań, a nawet zakłóceń w łańcuchach płatności i dostaw”, co
było  oczywistym  odniesieniem  do  exodusu  zachodnich  firm
z Rosji.

„To  jest  właśnie  czas  dla  naszych  prywatnych,  średnich
i  małych  przedsiębiorstw,  aby  odegrały  swoją  rolę”  –
powiedział  Zhang  cytowany  przez  propekińskie  stowarzyszenie
w Moskwie.

Tymczasem  jeden  z  dyrektorów  chińskiej  państwowej  firmy
energetycznej  Sinopec  powiedział  w  poniedziałek,  że  będzie
nadal kupować ropę naftową i gaz od Rosji.

„Zakładam, że Chiny będą się starały wyciągnąć z tej sytuacji
wszelkie możliwe korzyści, ale nadal będą zajmować milczące
stanowisko,  otwarcie  nie  akceptując  tej  sytuacji,  ale  też
nie wspierając jej” – powiedział Fulcher.

Źródło: The Epoch Times

https://www.theepochtimes.com/china-more-determined-to-boost-ties-with-russia-top-ccp-official-says-amid-ukraine-war_4372968.html


Tresura

Gdyby rosyjski prezydent Putin nie został uznany przez Senat
Stanów  Zjednoczonych  za  zbrodniarza  wojennego  to  mógłby
ubiegać się o Nagrodę Nobla w dziedzinie medycyny za położenie
kresu epidemii koronawirusa. Wprawdzie chyba nie miał takiego
zamiaru, ale niekiedy, a chyba nawet dość często, wielkie
osiągnięcia w dziedzinie medycyny bywają dziełem przypadku –
jak  to  miało  miejsce  przy  wynalezieniu  penicyliny  przez
Fleminga.  Toteż  wprawdzie  Putin  chciał  wywołać  wojnę  na
Ukrainie, żeby ją „zdemilitaryzować” i „zdenazyfikować”, ale
stworzył w ten sposób znakomitą okazję do zakończenia epidemii
koronawirusa, z którą już nie bardzo było wiadomo, co dalej
robić. Toteż nawet taki jastrząb epidemiczny, jak pan minister
Niedzielski oświadczył niedawno, że do koronawirusa musimy sie
przyzwyczaić tak samo, jak do grypy, a od 28 marca zniósł
wszystkie obostrzenia, które 27 marca jeszcze były absolutnie
konieczne. Podobnie było w Związku Sowieckim za Gorbaczowa,
który pewnego dnia rozkazał, by nazajutrz wszyscy myśleli już
„po nowemu”. I tak się stało; kładąc się spać jeszcze myśleli
po staremu, a gdy się obudzili, już myśleli po nowemu. Skoro
jednak pan minister Niedzielski twierdzi, że do koronawirusa
powinniśmy się przyzwyczaić tak samo, jak do grypy, to warto
postawić pytanie, dlaczegóż to od razu nie zaczęliśmy się
przyzwyczajać? Po dwóch latach nie tylko bylibyśmy znakomicie
przyzwyczajeni, ale w dodatku uniknęlibyśmy wszystkich szkód,
jakie walka z koronawirusem wyrządziła w gospodarce, edukacji,
kulturze, a nawet – w ochronie zdrowia. Wynika z tego, że owe
obostrzenia tak naprawdę z medycyną nie miały wiele, albo
nawet nic wspólnego, natomiast stały się znakomitym narzędziem

https://ocenzurowane.pl/tresura/


do tresowania całych narodów do zachowań stadnych. Ponieważ
jednak w miarę upływu czasu koronawirus przestał już robić
takie wrażenie, jak na początku, a szkody były jak najbardziej
prawdziwe, wojna Rosji z Ukrainą przyszła w samą porę, by
właśnie ją wykorzystać w charakterze narzędzia do tresowania
całych  narodów  do  zachowań  stadnych  –  co  prawda  już  nie
wszystkich, jak to było w przypadku koronawirusa, a tylko
niektórych – ale w dzisiejszych czasach nie ma co grymasić. A
których  „niektórych”  narodów?  Odpowiedź  jest  jasna;  tych,
które podlegają Stanom Zjednoczonym. Stany Zjednoczone bowiem
nie  tylko  jednym  susem  znalazły  się  w  awangardzie
organizatorów  tresury  do  zachowań  stadnych,  ale  również
wykorzystały tę okazję do mocnego uchwycenia za twarz całej
Europy, to znaczy – niezupełnie całej, tylko tej Zachodniej i
Środkowej.

W przypadku tamtej tresury chodziło o wzbudzanie na rozkaz
uczucia  paniki,  a  w  przypadku  tej  nowej,  chodzi  o  stadne
wzbudzanie  moralnego  oburzenia.  Różnica  jest  niewielka,  bo
panika, czy oburzenie, to rzecz drugorzędna, bo najważniejsze
są zachowania stadne, dzięki którym będzie można albo całą
ludzkość, albo chociaż jej część, zapędzić do wspólnej obory,
gdzie  będzie  można  ją  eksploatować  w  charakterze  trzody
użytkowej.  Bardzo  ładnie  rozwija  tę  rzecz  Klaus  Schwab  w
swojej pracy o „Wielkim Resecie”. Toteż teraz pierwszorzędni
fachowcy  od  kreowania  masowych  nastrojów,  rozpalają  do
białości  nie  tylko  uczucie  moralnego  oburzenia,  ale  też
patriotyzmu,  pojmowanego  jako  pragnienie  jak  najszybszego
wprowadzenia do wojny własnego kraju. Wzorem tej patriotycznej
postawy  jest  niewątpliwie  Naczelnik  Państwa  Jarosław
Kaczyński,  który  podczas  wyprawy  kijowskiej  wpadł  na
„koncepcję”  wysłania  na  Ukrainę  uzbrojonej  po  zęby  misji
pokojowej NATO. Ale kraje przewidujące i poważne właśnie się
od tej „koncepcji” zdystansowały, najwyraźniej zdając sobie
sprawę, że narodziła się ona w głowie Naczelnika Państwa w
momencie,  gdy  akurat  śnił  swój  sen  o  szpadzie,  ale
najwyraźniej  nie  dostrzegły  powodów,  by  wraz  z  Polakami



popełnić samobójstwo. Co innego Nasz Najważniejszy Sojusznik.
Ten natychmiast, skoro sztuczka z samolotami się nie udała,
zwęszył kolejną okazję do wypuszczenia lekkomyślnych Polaków
na  wojnę.  Jestem  tedy  pełen  obaw,  że  prezydent  Biden  nam
„pozwoli”  na  utworzenie  wspomnianej  misji  pokojowej,
oczywiście zastrzegając z naciskiem, że będzie to „suwerenna
decyzja” Polski, z którą USA nie mają nic wspólnego.

Ale chociaż rząd „dobrej zmiany” wraz z prezydentem Dudą,
uczestniczy w rozpalaniu oburzenia moralnego i specyficznego
patriotyzmu  do  białości,  to  emocjonalne  rozhuśtywania
społeczeństwa musi jakoś zwrotnie działać również i na nich,
bo coraz częściej sprawiają wrażenie, jakby tracili kontakt z
rzeczywistością. Oto pan prezydent Duda właśnie oświadczył,
nawiasem mówiąc, plagiatując Kornela Ujejskiego, a konkretnie
– jego wiersz „Maraton”, w którym czytamy m.in: „O, kraj to
mały  niby  szyba  tarczy  lecz  na  grób  wrogom  przecież  go
wystarczy” – że „nasza ojczyzna jest dość rozległa by pochować
wrogów.”

Konrad Lorenz twierdził, że zwierzęta dysponujące naturalną,
śmiercionośną bronią, jak np. kły, rogi lub pazury, bardzo
rzadko zadają sobie śmierć w walce. Kończy się ona bowiem, gdy
jeden z walczących osobników dojdzie do wniosku, że przeciwnik
jest silniejszy i ratuje się ucieczką, a tamten już za nim nie
goni.  Tymczasem  zwierzęta  taką  śmiercionośną  bronią  nie
dysponujące,  jak  np.  synogarlice,  walczą  ze  sobą  aż  do
śmierci, to znaczy – dopóki jedna drugiej nie zadziobie. Toteż
nic  dziwnego,  że  prezydent  Duda  przemawia  coraz  bardziej
buńczucznie, a premier Morawiecki rozstawia po kątach całą
Europę,  na  co  tamta  wyrozumiale  mu  pozwala,  najwyraźniej
zdając sobie sprawę, że jest jakiś nienaturalnie pobudzony.
Byłoby to nawet zabawne, gdyby nie okoliczność, że ta utrata
kontaktu  z  rzeczywistością  może  doprowadzić  do  tragedii  w
postaci wciągnięcia Polski do wojny z Rosją, w której nasi
sojusznicy  mogą  zareagować  zgodnie  z  art.  5  traktatu
waszyngtońskiego i sporządzą ostry protest. Państwa poważne



bowiem  wiedzą,  że  najlepsza  jest  wojna  prowadzona  cudzymi
rękami,  a  w  tym  celu  trzeba  tylko  znaleźć  kandydatów  na
samobójców.  W  tej  sytuacji  tresura  przyzwyczajająca,  albo
nawet  wymuszająca  zachowania  stadne,  staje  się  narzędziem
nieocenionym, zwłaszcza gdy tresowani nie zdają sobie z tego
sprawy i myślą, że to wszystko naprawdę.

Zresztą nie tylko w takich sprawach. Właśnie niezawisły sąd w
Gdańsku w osobie niezawisłego sędziego Tomasza Jabłońskiego,
skazał na 20 godzin miesięcznie prac społecznych i 5 tys. zł
nawiązki  na  uchodźców  z  Ukrainy  właściciela  ciężarówki  na
której  były  ucieszone  informacje  o  edukowaniu  dzieci  do
masturbacji,  wyrażaniu  zgody  na  spółkowanie  oraz  „różnych
doświadczeń seksualnych”. Niezawisły sędzia Tomasz Jabłoński
uznał to za myślozbrodnię „homofobii”, z czego wynika, ze
tresura do zachowań stadnych nie dotyczy tylko patriotyzmu,
ale  również  posłuszeństwa  wobec  sodomczyków  oraz  osobników
doznających dreszczyków przy edukowaniu cudzych dzieci.

Stanisław Michalkiewicz

NIE dla WHO! TAK dla Polski!

Niestety,  nasza  uwaga  od  realnego  zagrożenia,  jakim  jest
podpisanie tego traktatu i oddanie władzy nad naszym zdrowiem
pod  kontrolę  WHO,  została  odwrócona  sytuacją  za  wschodnią
granicą, ale nie zpominajmy o przyszłosći Polski i Polków.

http://www.michalkiewicz.pl/tekst.php?tekst=5152
https://ocenzurowane.pl/nie-dla-who-tak-dla-polski/


PODPISZ PETYCJĘ on line.

Działaj też w „realu”!

POBIERZ TABELĘ DO ZBIERANIA PODPISÓW i zbieraj podpisy wśród
rodziny, znajomych, w pracy – zachęć innych do zapoznania się
z tym problemem.

Pobierz ulotkę – poniżej:

Pobierz  ulotkę,  wydrukuj,  rozdaj!  Wersja  PDF  do  pobrania:
TUTAJ (w trakcie przygotowania)

https://www.petycjeonline.com/nie_dla_traktatu_who
https://psnlin.pl/storage/uploads/newsy/tabela-nie-dla-who-podpisy.pdf




Więcej o wszelkich działaniach:



https://psnlin.pl/news,nie-dla-traktatu-who-sprzeciw-spoleczny
,134.html

Rubel  gazowy.  Nowa  światowa
waluta rezerwowa

Rosyjski rubel ma się obecnie dobrze, odzyskał wartość sprzed
sankcji i ma szansę stać się jedną z głównych walut wymiany
towarowej.

Saddam, Kaddafi, Iran, Wenezuela – wszyscy oni próbowali, ale
im się to nie udało. Rosja, to jednak zupełnie inny poziom.
Piękno tego geopolityczno-ekonomicznego jujitsu, zastosowanego
przez Moskwę polega na jego niezwykłej prostocie.

Co było do przewidzenia, dekret prezydenta Rosji Władimira
Putina o nowych warunkach płatności za produkty energetyczne,
został źle zrozumiany przez Zachód. Rząd rosyjski nie żąda
bezpośredniej  zapłaty  za  gaz  w  rublach.  Moskwa  chce,  aby
zapłata  była  dokonywana  w  wybranej  walucie  w  rosyjskim
Gazprombanku,  a  nie  na  koncie  Gazpromu  w  jakiejkolwiek
instytucji bankowej w zachodnich stolicach.

To kwintesencja wyrafinowania w stylu, „mniej znaczy więcej”.
Gazprombank będzie sprzedawał walutę obcą – dolary lub euro –
zdeponowaną  przez  klientów  na  moskiewskiej  giełdzie  i
przekazywał  ją  na  różne  rachunki  w  rublach  w  ramach

https://psnlin.pl/news,nie-dla-traktatu-who-sprzeciw-spoleczny,134.html
https://psnlin.pl/news,nie-dla-traktatu-who-sprzeciw-spoleczny,134.html
https://ocenzurowane.pl/rubel-gazowy-nowa-swiatowa-waluta-rezerwowa/
https://ocenzurowane.pl/rubel-gazowy-nowa-swiatowa-waluta-rezerwowa/


Gazprombanku.

W praktyce oznacza to, że waluta obca powinna być wysyłana
bezpośrednio do Rosji, a nie gromadzona w zagranicznym banku,
gdzie łatwo może stać się zakładnikiem lub zostać zamrożona.

Wszystkie te transakcje powinny być odtąd przekazywane pod
jurysdykcję  rosyjską  –  co  eliminuje  ryzyko  przerwania  lub
całkowitego zablokowania płatności.

Nic  więc  dziwnego,  że  ubezwłasnowolniony  aparat  Unii
Europejskiej  (UE)  –  aktywnie  zaangażowany  w  niszczenie
własnych gospodarek narodowych w imię interesów Waszyngtonu –
nie jest intelektualnie zdolny do zrozumienia złożonej kwestii
wymiany euro na ruble.

Gazprom  ułatwił  zrozumienie  sytuacji  w  piątek,  wysyłając
oficjalne zawiadomienia do swoich partnerów na Zachodzie i w
Japonii.

Putin  osobiście  został  zmuszony  do  pisemnego  wyjaśnienia
kanclerzowi Niemiec Olafowi Scholzowi, jak to wszystko działa.

To bardzo proste. Klienci otwierają konto w Gazprombanku w
Rosji. Płatności dokonywane są w walucie obcej – dolarach lub
euro – przeliczane na ruble zgodnie z aktualnym kursem wymiany
i przekazywane na różne konta Gazpromu.

To 100 procentowa gwarancja, że Gazprom otrzyma zapłatę.

Stanowi  to  wyraźny  kontrast  wobec  tego,  do  czego  Stany
Zjednoczone zmuszały Europejczyków: płacenia za rosyjski gaz
na  konta  Gazpromu  w  Europie,  które  następnie  byłyby
natychmiast zamrażane. Konta te zostałyby odblokowane dopiero
po  zakończeniu  operacji  „Z”,  czyli  rosyjskich  operacji
wojskowych na Ukrainie.

Amerykanie chcą, by wojna trwała w nieskończoność, by Moskwa
„ugrzęzła”,  jakby  to  był  Afganistan  w  latach  80.  Surowo
zabronili więc ukraińskiemu komikowi, na tle zielonego ekranu



–  na  pewno  nie  w  Kijowie  –  zaakceptowania  jakiegokolwiek
zawieszenia broni czy porozumienia pokojowego.

Konta Gazpromu w Europie byłyby więc nadal zamrożone.

Gdy  Scholz  wciąż  próbował  ogarnąć  to,  co  oczywiste,  jego
ekonomiczne  pachołki  wpadły  w  szał,  przedstawiając  pomysł
nacjonalizacji spółek zależnych Gazpromu – Gazprom Germania i
Wingas  –  na  wypadek,  gdyby  Rosja  postanowiła  wstrzymać
przesyły gazu.

To  oczywiście  niedorzeczność.  Wygląda  na  to,  jakby
funkcjonariusze  w  Berlinie  wierzyli,  że  spółki  zależne
Gazpromu produkują gaz ziemny w swoich centralnie ogrzewanych
biurach w całych Niemczech.

Nowy  mechanizm  „rubel  za  gaz”  w  żaden  sposób  nie  narusza
istniejących  kontraktów.  Jednak,  jak  ostrzegł  Putin,
istniejące  kontrakty  mogą  rzeczywiście  zostać  wstrzymane:
„Jeśli takie [rublowe] płatności nie zostaną dokonane, uznamy
to za niewykonanie zobowiązań przez nabywców ze wszystkimi
tego konsekwencjami”.

Rzecznik Kremla Dmitrij Pieskow stanowczo stwierdził, że w
obecnych,  tragicznych  okolicznościach  mechanizm  ten  nie
zostanie cofnięty. Nie oznacza to jednak, że przepływ gazu
zostanie natychmiast odcięty. Płatności w rublach od „państw
wrogich”,  czyli  głównie  USA,  Kanady,  Japonii  i  UE  –  będą
oczekiwane w drugiej połowie kwietnia i na początku maja.

Dla  przytłaczającej  większości  krajów  Globalnego  Południa
sytuacja  jest  krystalicznie  czysta.  Oligarchia  atlantycka
odmawia zakupu rosyjskiego gazu niezbędnego dla funkcjonowania
mieszkańców  Europy,  jednocześnie  sprowadzając  na  nich
toksyczną  inflację.

Co jeszcze kryje się za rublem gazowym?

Mechanizm „gaz za ruble” – nazwijmy go Rubel gazowy – to



tylko pierwszy konkretny element budowy alternatywnego systemu
finansowo-monetarnego,  powiązany  z  wieloma  innymi
mechanizmami: wymianą rubel – rupia, saudyjskim petrojunem,
irańsko-rosyjskim  mechanizmem  obejścia  SWIFT  oraz
najważniejszym  z  nich  –  projektem  kompleksowego  systemu
finansowo-monetarnego, opracowanym przez Chińsko-Eurazjatycką
Unię  Gospodarczą  (EAEU),  której  pierwszy  projekt  zostanie
przedstawiony w najbliższych dniach.

Wszystko to jest bezpośrednio związane z nagłym pojawieniem
się rubla, jako nowej waluty rezerwowej, opartej na zasobach
naturalnych.

Po  przewidywalnej,  początkowej  fazie  wyparcia,  UE  –  a
właściwie Niemcy – muszą stawić czoła rzeczywistości. Unia
Europejska jest uzależniona od stałych dostaw rosyjskiego gazu
(40  procent)  i  ropy  (25  procent).  Histeria  związana  z
sankcjami  wywołała  już  pierwsze   konsekwencje.

Gaz ziemny zaspokaja 50 procent zapotrzebowania niemieckiego
przemysłu  chemicznego  i  farmaceutycznego.  Nie  ma  realnego
substytutu,  czy  to  z  Algierii,  Norwegii,  Kataru  czy
Turkmenistanu. Niemcy są potęgą przemysłową UE. Tylko rosyjski
gaz jest w stanie zapewnić niemieckiej – i europejskiej –
bazie przemysłowej nieprzerwane funkcjonowanie, i to po bardzo
przystępnych cenach w przypadku kontraktów długoterminowych.

Zakłócenie tego układu prowadzi do przerażających turbulencji
w całej UE i poza nią.

Nieoceniony  Andrzej  Martjanow  podsumował  to  w  ten  sposób:
„Tylko dwie rzeczy określają świat: realna gospodarka i siła
militarna, która jest pochodną tej pierwszej. Wszystko inne to
pochodne, ale nie można żyć z pochodnych”.

Amerykańskie  kasyno  turbo-kapitalistyczne  wierzy  we  własną
pochodną czyli „narrację”, która nie ma nic wspólnego z realną
gospodarką. UE zostanie w końcu zmuszona przez rzeczywistość
do przejścia od wyparcia do akceptacji. Jednocześnie Globalne



Południe  będzie  szybko  przystosowywać  się  do  nowego
paradygmatu: Wielki Reset z Davos został zdruzgotany przez
Reset Rosyjski.

Źródło: The Saker

Odliczanie  do
rzezi niewiniątek

Preparat  mRNA  powoduje  zmiany  rakowe  w  komórkach  mózgu.
Nowotwory mózgu są śmiercionośne zwłaszcza dla dzieci. Tzw.
szczepionka Pfizera przeciw COVID-19 przeprogramowuje system
odpornościowy człowieka, czyniąc go nieskutecznym.

To  bardzo  ważne  badanie,  o  którym  nie  chciałbym  się
dowiedzieć.  Mimo,  że  stanowi  niewątpliwe  dokonanie  nauki
polskiej. W tym miesiącu zespół badaczek, w składzie Halina
Abramczyk,  B.  Brozek-Pluska  i  Karolina  Beton,  opublikował
preprint „Decoding COVID-19 mRNA Vaccine Immunometabolism in
Central Nervous System: human brain normal glial and glioma
cells by Raman imaging”.

Praca  powstała  w  Instytucie  Stosowanej  Chemii  Radiacyjnej
Politechniki  Łódzkiej,  Laboratorium  Laserowej  Spektroskopii
Molekularnej.  Ich  działalność  jest  finansowana  z  budżetu
państwa.  Pełen  tekst  opracowania  pod
linkiem:  https://www.biorxiv.org/content/10.1101/2022.03.02.48
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2639v1.full

Polski  zespół  badawczy  wykorzystał  technikę  spektroskopową
zwaną  obrazowaniem  ramanowskim  do  przeprowadzenia
przedklinicznych  badań  wpływu  szczepionki  COVID-19  mRNA
(Pfizer/BioNT)  na  komórki  glejowe  mózgu  in  vitro.  Poniżej
przedstawię  wybrane  fragmenty  tłumaczenia  tego  tekstu,  z
kilkoma uzupełnieniami na bieżąco oraz moim komentarzem na
końcu.

Badaczki napisały:

„Odkryliśmy,  że  szczepionka  Pfizer/BioNT  obniża  stężenie
cytochromu c w mitochondriach po inkubacji z normalnymi i
nowotworowymi  komórkami  glejowymi.  Wykazano,  że  stężenie
utlenionej postaci cytochromu c w komórkach mózgu zmniejsza
się po inkubacji szczepionki mRNA.

Szczepionka  mRNA  powoduje  statystycznie  istotne  zmiany  w
jądrze komórkowym z powodu zmian histonów. Wyniki uzyskane
dla  mitochondriów,  kropelek  lipidów,  cytoplazmy  mogą
sugerować,  że  szczepionka  COVID-19  mRNA  (Pfizer/BioNT)
przeprogramowuje odpowiedź immunologiczną. Obserwowane zmiany
w profilach biochemicznych po inkubacji z mRNA COVID-19 w
określonych organellach komórek glejowych są podobne do tych,
które obserwujemy w przypadku raka mózgu…”

Moje uzupełnienie.

Cytochrom c bierze udział w procesach apoptozy i tlenowego
oddychania  komórkowego.  Apoptoza  to  jeden  z  naturalnych
procesów biologicznych zaprogramowanej i podlegającej kontroli
destrukcji własnych komórek. Dzięki temu mechanizmowi stale
usuwane są zużyte, uszkodzone lub niepotrzebne komórki, a w
ich  miejsce  powstają  nowe.  Jeżeli  ten  proces  zostanie
zaburzony lub powstrzymany, to m.in. nasz system odpornościowy
przestaje niszczyć komórki rakowe, a więc rozrastają się one
bez przeszkód.

https://www.biorxiv.org/content/10.1101/2022.03.02.482639v1.full


Badaczki wyjaśniają dalej:

„Wyniki […] sugerują, że szczepionka Pfizer/BioNT przeciwko
COVID-19 przeprogramowuje wrodzoną odpowiedź immunologiczną
poprzez regulację w dół cytochromu c. Wniosek ten opiera się
na obserwacji, że cytochrom c może pełnić rolę uniwersalnych
cząsteczek DAMP (ang. Damage-associated molecular patterns)
zdolnych  do  zaalarmowania  układu  odpornościowego  o
niebezpieczeństwie  w  każdym  typie  komórki  lub  tkanki  i
przyczyniającej  się  do  obrony  gospodarza  […].  Wzory
molekularne  związane  z  uszkodzeniem  (DAMP)  to  endogenne
cząsteczki niebezpieczne, które są uwalniane z uszkodzonych
lub  umierających  komórek  i  aktywują  wrodzony  układ
odpornościowy poprzez interakcję z receptorami rozpoznającymi
wzorce (PRR).

Nasze dotychczas przedstawione wyniki w pełni potwierdzają te
sugestie […]. Cytochrom c jest kluczowym białkiem niezbędnym
do  utrzymania  życia  (oddychanie  poprzez  fosforylację
oksydacyjną)  i  śmierci  komórki  (apoptoza).  W  rezultacie
cytochrom c jest kluczowym białkiem w rozwoju raka. […] Nasze
wyniki  sugerują,  że  trójkąt:  cytochrom  c  –  rak  –  układ
odpornościowy jest silnie powiązany.

Nasze wyniki potwierdzają te, o których niedawno doniesiono,
że białko kolca COVID-19 wywołuje sygnalizację komórkową w
ludzkich  komórkach  gospodarza,  co  może  mieć  poważne
implikacje dla możliwych konsekwencji szczepionek przeciwko
COVID-19.

Wykazaliśmy, że szczepionka mRNA (Pfizer) […]. Może prowadzić
do osłabienia odpowiedzi układu odpornościowego.”

Moje uzupełnienie:

Badanie było przeprowadzone pod kątem nowotworów określanych
zbiorczo, jako glejaki mózgu. Są one rzadkim (dotąd) typem
nowotworów.  Pod  względem  śmiertelności  na  skutek  chorób

https://thesaker.is/rublegas-the-worlds-new-resource-based-reserve-currency/


nowotworowych są w Polsce na 9. miejscu u mężczyzn i dopiero
na 13. u kobiet. Inaczej jest u dzieci. W mózgach młodych osób
komórki  glejowe  dzielą  się  o  wiele  bardziej  intensywnie,
dlatego ryzyko powstania glejaka jest u nich wyższe niż u
dorosłych. W wyniku tego glejaki są po białaczkach drugim
najczęstszym nowotworem wieku dziecięcego.

Pierwszy rok od postawienia diagnozy przeżywa połowa pacjentów
bez  względu  na  wiek  i  zaawansowanie  choroby.  Najgorsze
rokowania  dotyczą  osób,  u  których  stwierdzono  glejaka  IV
stopnia – średnio przeżywają około 14 miesięcy, przy podjętym
leczeniu operacyjnym, radioterapii i chemioterapii. Z badań
wynika, że tylko 5 proc. chorych udaje się przeżyć 3 lata.
Niecała połowa pacjentów z najłagodniejszym (i najrzadszym)
glejakiem IV stopnia może żyć 10 lat od rozpoznania. Ponadto,
to  nowotwór  podstępny,  który  bywa  rozpoznawany  lata  po
zainicjowaniu zmian rakowych.

Komentarz  –  pytanie:  Czy  dzieciom  zaszczepionym  Pfizerem
właśnie  zaczęło  się  odliczanie  pozostałego  życia  –  14
miesięcy,  a  może  10  lat?

Uwagi:  Jeśli  pojawiają  się  takie  badania  (a  wiadomo,  że
powstało  już  wiele  ostrzegających  przed  „stuprocentowo
bezpiecznymi  i  skutecznymi”  preparatami),  to  nie  dziwi
postawienie  na  wojnę,  jako  sposób  ukrycia  tej  globalnej
zbrodni.  Zastrzegam  –  nie  jestem  zwolennikiem  Putina.
Logika [czyja logika??? – admin (Dz.G.M.)] wręcz wskazuje, że
i on, i Zełeński czy Biden oraz większość polityków świata, to
marionetki tego samego spektaklu największego danse macabre w
ludzkich  dziejach.  Uchodźcom  –  zwłaszcza  dzieciom  [i
staruszkom w ciąży – admin (Dz.G.M.)] – należy pomagać, jak
można, ale nie zapominać też o życiu naszych dzieci.

Poniżej screen najważniejszej części abstraktu pracy badaczek
z  Łodzi,  bo  bazy  różnych  stron  naukowych  czasem  dziwnie
„oczyszczają się” (radzę ściągnąć pdf na swój dysk, co sam
zrobiłem).

https://www.biorxiv.org/content/10.1101/2022.03.02.482639v1.full.pdf


Jak system zwalcza uczciwych lekarzy:

Źródło: Dziennik Gajowego Maruchy

https://marucha.wordpress.com/2022/04/03/odliczanie-do-rzezi-niewiniatek/


Laboratoria  broni
biologicznej  na  Ukrainie  i
Gene-Drive

Nadpisywanie genu*, kontrola populacji, Klaus Schwab i Bill
Gates

(*W oryginale Autor używa tylko angielskiego terminu Gene-
Drive, ja będe używał zamiennie: Gene-Drive i nadpisywanie
genów – przyp. tłum)

Pomyśl o najnowszym filmie o Jamesie Bondzie „Nie ma czasu na
śmierć“,  umiejscow  scenariusz  w  dowolnym  ukraińskim
laboratorium  biologicznym,  połącz  go  z  kimś,  kto  wygląda
bardzo podobnie do łysego złoczyńcy z filmu o Jamesie Bondzie
„Żyje się tylko dwa razy“ – i voila! Dostajesz przerażający
widok, który przyprawi Cię o koszmary.

Dzisiejszy  temat  obejmuje  rzekome  przeludnienie,  a  przede
wszystkim to, co samozwańczy zbawiciele chcą z tym zrobić
poprzez kontrolę populacji.

Na planecie jest 7,5 miliarda, a wkrótce 8 miliardów ludzi.
Wiele powieści science fiction porusza temat przeludnienia.
Jedną  z  tych  powieści  dystopijnych  jest  Soilent
Green zrealizowana jako film w 1979 roku (w Polsce znany jako
„Zielona pożywka” – przyp. tłum.)

Co ciekawe, ten film sprzed 43 lat przewidywał, że w 2022
roku,  czyli  dzisiaj,  problem  przeludnienia  bardziej  niż

https://ocenzurowane.pl/laboratoria-broni-biologicznej-na-ukrainie-i-gene-drive/
https://ocenzurowane.pl/laboratoria-broni-biologicznej-na-ukrainie-i-gene-drive/
https://ocenzurowane.pl/laboratoria-broni-biologicznej-na-ukrainie-i-gene-drive/
https://pl.wikipedia.org/wiki/Gene_drive
https://pl.wikipedia.org/wiki/Gene_drive


kiedykolwiek określi program samozwańczych filantropów[1]. W
2009 roku David Rockefeller, Warren Buffett, George Soros,
Michael Bloomberg, Ted Turner i Oprah Winfrey spotkali się w
„Good  Club”  miliarderów,  aby  omówić  sposoby  rozwiązania
problemu przeludnienia. [2][3][4]

Georgia Guidestones 
Na tajemniczym „Georgia Guidestones”, pomniku zbudowanym z 4
ogromnych bloków granitu o wysokości około 6 metrów, napisano:

„Utrzymuj  ludzkość  poniżej  500  000  000  w  nieustannej
równowadze  z  naturą”  [5]

Mówi się, że te złowrogie „kamienie przewodnie”, odsłonięte w
1980  roku,  zostały  zlecone  przez  nieznaną  osobę,  która
podawała  sie  za  „R.C  Christian”.[6]  Druga  z  10  zasad
przewodnich  jest  również  interesująca:

„Steruj  mądrze  rozmnażaniem  –  w  celu  poprawy  kondycji  i
różnorodności” 



Ktoś tutaj rzucił hasło docelowej populacji jako 500 milionów
ludzi. A więc czy jest lepszy sposób dla ludzkości i ziemi niż
zgładzenie 7 miliardów ludzi, tak aby pozostało tylko 500
milionów. I oczywiście tylko pasujący powinni być wśród tych
500 milionów.

Czy  wspomniałem,  że  prezes  firmy  kamieniarskiej  Elberton
Granite Finishing, Joe H. Fendley Sr., był podobno wysokim
rangą członkiem kilku zakonów masońskich? Przeczytaj to sam w
broszurze  Guidestones,  do  której  link  znajduje  się  w
przypisach,  tak  jest  napisane  na  stronie  39.[7]

Jest to wyraźnie program eugeniczny i brzmi jak nazistowski
manifest. Dziś używa się w tym celu eufemistycznego terminu
„transhumanizm”, ale oznacza to to samo. Dopasowanie powinno
się mnożyć, uniemożliwiać narodziny lub ułatwiać ich śmierć.
To  ostatnie  to  nic  innego  jak  eutanazja.  Pamiętasz  mój
przedostatni artykuł na Apolut.net? Wspomniałem tam o Jacques
Attali. Powiedział już w 1981 roku:

„W  każdym  razie  eutanazja  będzie  jednym  z  podstawowych
instrumentów naszych przyszłych społeczeństw. W konsekwencji
prawo  do  popełnienia  samobójstwa,  bezpośredniego  lub
pośredniego,  jest  wartością  absolutną  w  tej  formie
społeczeństwa”.[8]

Czyli jest to projekt, który zacznie się kiedyś w przyszłości?
A skądże! Projekt trwa już od dłuższego czasu. Michael Hueter
napisał o tym na apolut.net:

„Henry Kissinger rozpoczął plan kontroli populacji na dużą
skalę  w  1974  roku,  kiedy  napisał  tajne  „Memorandum  200  o
Studium  Bezpieczeństwa  Narodowego“.  Pisze  w
nim:  „Najważniejszym  priorytetem  polityki  zagranicznej  USA
jest  redukcja  populacji”.[9]  Redukcja  populacji  w  innych
krajach – pamiętaj!

Tutaj bohaterowie najwyraźniej działają w oparciu o ideologię.
Jego pochodzenie mogło leżeć w książce opublikowanej w 1968



roku. Czytamy o tym w analizie historycznej Marca Freya:

„W  1968  roku  biolog  ze  Stanford  University  Paul  Ehrlich
opublikował książkę, która w ciągu kilku tygodni stała się
bestsellerem:  „The  Population  Bomb“.  Ta  bomba  grozi
wciągnięciem całej Ziemi w wir głodu, problemów środowiskowych
i walk dystrybucyjnych”. [10] 

Frey pisze dalej w swojej skrupulatnie udokumentowanej pracy:

„Bez  masowego  wsparcia  amerykańskich  fundacji  nie  byłoby
możliwe  utworzenie  globalnych  sieci  demograficznych  i
zjednoczenie rządów krajowych, organizacji międzynarodowych i
organizacji pozarządowych w latach 60-tych w celu ograniczenia
wzrostu populacji. Proces ten jasno pokazuje, że działania
społeczeństwa  obywatelskiego  nie  są  same  w  sobie  dobre  i
ukierunkowane na dobro wspólne, jak często się zakłada, ale
mogą  wiązać  się  ze  społecznym  zróżnicowaniem  i
wykluczeniem”[11].

Frey  łączy  również  kontrolę  populacji  ze  słowem  kluczowym
jakim jest Eugenika[12]. Wyjaśnia:

„Pomimo ich naukowej dyskredytacji w latach dwudziestych i
sympatii czołowych eugeników do nazistowskich „praw rasowych”,
sieci eugeniczne przetrwały II wojnę światową stosunkowo bez
szwanku.  Po  1945  r.,  w  oparciu  o  elitarne  idee  rasowe  i
klasowe, promowali podobne środki jak wcześniej. Na przykład w
Szwecji  i  Japonii  sterylizacje  oparte  na  wskazaniach
eugenicznych  zostały  prawnie  zakotwiczone.”

[…]

„W ciągu dwóch dekad stosunkowo niewielkiej grupie ekspertów
udało się uczynić politykę populacyjną centralnym zagadnieniem
amerykańskiej  polityki  rozwojowej,  zmobilizować  Organizację
Narodów Zjednoczonych i niezliczone organizacje pozarządowe do
znacznego postępu w międzynarodowych badaniach nad prewencją
oraz  stworzyć  organizacyjne  i  materialne  podstawy  dla



ustanowienie  programów  kontroli  populacji  (zwanych  później
planowaniem rodziny).”[13]

„Międzynarodowa  Federacja  Świadomego
Rodzicielstwa”  – International Planned Parenthood
Federation 
U  Marca  Freya  pojawia  się  znana  nazwa  mająca  związek  z
kontrolą  urodzeń:  International  Planned  Parenthood
Federation (IPPF). Marc Frey pisze, że realizuje ona jasne
cele polityczne.

IPPF pisze o swoich celach na swojej stronie internetowej:

„IPPF  jest  lokalnie  zorganizowanym,  globalnie  połączonym  w
sieć  ruchem  społeczeństwa  obywatelskiego.  Zależy  nam  na
umożliwieniu ludziom swobodnego wyboru seksualności i dobrego
samopoczucia  w  świecie  wolnym  od  dyskryminacji.”[14]
(tłumaczenie  maszynowe)

O postawionym sobie przez IPPF zadaniu można przeczytać:

„Opierając się na dumnej historii 70 lat osiągnięć, jesteśmy
zobowiązani  do  przewodzenia  kierowanemu  lokalnie,  globalnie
połączonemu  ruchowi  społeczeństwa  obywatelskiego,  który
zapewnia  i  umożliwia  usługi  oraz  orędowników  w  zakresie
zdrowia  seksualnego  i  reprodukcyjnego  oraz  praw  dla
wszystkich,  a  zwłaszcza  dla  osób  zaniedbanych.”[15]
(tłumaczenie  maszynowe)

Mamy więc tutaj zaangażowaną społecznie prywatną inicjatywę,
która  dba  o  dobre  samopoczucie  ludzi  i  więcej  „zdrowia
seksualnego i reprodukcyjnego”. Och, jak pięknie! To wszystko
są naprawdę urocze, przytulanki, które nikogo nie krzywdzą!
Można by pomyśleć, że chodzi o opiekę zdrowotną nad małżonkami
i noworodkami, aby mogli żyć i przeżyć jak najlepiej. U Marka
Freya wygląda to trochę inaczej. Tam możesz przeczytać o IPPF:

„Wrócił  do  inicjatywy  czterech  kobiet,  z  których  niektóre



prowadziły  kampanię  na  rzecz  eugeniki  od  dziesięcioleci:
Amerykanki Margaret Sanger, która od dawna prowadziła kampanię
na  rzecz  emancypacji  kobiet,  uwolnienia  środków
antykoncepcyjnych,  a  także  eugenicznej  kontroli  populacje;
Angielki Marie Stopes, również działaczka na rzecz praw kobiet
i czołowa eugeniczka w okresie międzywojennym; Elise Ottesen-
Jensen, czołowa szwedzka działaczka na rzecz praw kobiet; i
wreszcie indyjska Rama Rau, jak Sanger i Stopes, eugeniczka i
wybitna  orędowniczka  programów  kontroli  populacji  w  swoim
kraju.  IPPF,  obecnie  organizacja  patronacka  organizacji
planowania  rodziny  w  ponad  40  krajach,  opowiadała  się  za
uwolnieniem  środków  antykoncepcyjnych  i  emancypacją  kobiet.
Jednak, zwłaszcza we wczesnej fazie organizacji, dominowały
wysiłki  mające  na  celu  zatrzymanie  wzrostu  populacji,
zwłaszcza  osób  znajdujących  się  w  niekorzystnej  sytuacji
społecznej, poprzez kontrolę urodzeń.”[16]

Tak,  to  brzmi  trochę  inaczej  i  bardziej  przypomina
nazistowskie  idee,  które  IPPF  prowadzi  w  podziemiu.
Szczególnie  słabi  społecznie  nie  powinni  się  rozmnażać.
Eugenika i eutanazja w najczystszej postaci. Jeśli jeszcze nie
zwymiotowałeś z obrzydzeniem, odłóż włochaty dywan na bok i
wyrzuć swój mały posrebrzany kubek, bo  będzie jeszcze mniej
apetycznie.

W tym kraju istnieje organizacja „pro familia”. W tłumaczeniu
nazwa oznacza „dla rodziny”. Na stronie głównej „pro familia”
możemy przeczytać:

„’Pro familia’ jest członkiem International Planned Parenthood
Federation (IPPF), która prowadzi ogólnoświatową kampanię na
rzecz  prawa  do  samostanowienia  seksualności  i  planowania
rodziny.”[17]

Ta  niemiecka  organizacja  szczyci  się  członkostwem  w
organizacji patronackiej założonej przez eugeników. I to w
Niemczech!  Jak  na  ironię,  w  kraju  ze  spuścizną  licznych
zbrodni eugenicznych w czasach III Rzeszy. Niech to dotrze do



twojego  móżdżku,  powiedziałby  Ken  Jebsen.  (dziennikarz  Ken
Jebsen  –  jedna  z  głównych  postaci  niemieckiego  ruchu
wolnościowego,  założyciel  strony  apolut.net.  Wystąpienie
Jebsena na YT pt Gates przejmuje Niemcy (w oryginale Gates
kappert Deutschland), w maju 2020 roku praktycznie rozpoczęło
ruch antycovidowy w Niemczech. Film usunięty z YT.  – przyp.
tłum.)

„’Pro familia’ to ta sama organizacja, która wysyła wielu
przedstawicieli poradnictwa seksualnego do szkół, aby pomagali
nauczycielom w nauczaniu edukacji seksualnej„.[18]

Jeśli kobieta zdecyduje się na aborcję, zgodnie z prawem musi
wcześniej skorzystać z odpowiedniej porady. Można to zrobić,
na przykład, z „pro familia”[19]. Teraz pojawia się dla mnie
pytanie, czy ta organizacja jest bardziej zaangażowana w dobro
kobiet, czy bardziej w prawdopodobnie nadrzędny cel, jakim
jest kontrola populacji. Czy kobietom zaleca się aborcję w
zależności od ich klasy społecznej?

Czy kampania zachodnioniemieckiego ruchu kobiecego w latach
80. „Mój brzuch należy do mnie” ma na celu emancypację kobiet,
czy też realizuje nadrzędną agendę?[20]

Można udowodnić, że prelegenci na konferencjach Pro familia
mają również na uwadze temat „globalnego wzrostu populacji”.

Na przykład, czyta się to słowo kluczowe w dokumentacji „Pro
famila” w wykładzie prof. dr. Isabel Heineman. Wykład nosi
tytuł:

„Kontrola  urodzeń,  planowanie  rodziny,  prawa  reprodukcyjne
człowieka.  Historyczne  perspektywy  podejmowania  decyzji
reprodukcyjnych w XX i XXI wieku.”[21]

„Planowanie  rodziny”  to  jedno  z  wielu  słów  kluczowych.
Pamiętasz?  To  ładnie  brzmiące  słowo  zastępujące  „program
kontroli populacji.” – według Marca Freya.



Czy wspomniałem, że ojciec Billa Gatesa, William Henry Gates
II Senior, zasiadał w radzie dyrektorów Planned Parenthood
Federation  of  America  (PPFA)  i  współprzewodniczył  Fundacji
Billa i Melindy Gatesów razem z Warrenem Buffetem?[22]

Teraz,  gdy  samozwańcze  elity  zidentyfikowały  problem,  jako
„dobrzy ludzie”, za których się uważają, muszą się nim zająć.

Strategię  walki  z  tym  problemem  widać  przede  wszystkim  w
przypadku  „ojca  chrzestnego  szczepień”,  pana  Billa  Gatesa
Juniora, syna Williama Henry’ego Gatesa II, jak np. z Markusem
Lanzem w 2011 roku.[23] Przez jego Fundację Bill and Melinda
Gatesa  Fundation  i  udział  Fundacji  w  GAVI  [zrzeszenie
wszystkich  największych  producentów  farmaceutycznych  –  zob.
(a),  (b)  –  przy.  Red.],  ten  człowiek  pośrednio  przejął
kontrolę  nad  wszystkimi  programami  szczepień  Światowej
Organizacji Zdrowia (WHO).[24] Fundacja Billa Gatesa i GAVI są
największymi  darczyńcami  WHO  po  wyjściu  USA  z  tej
organizacji.[25]  Kto  opłaca  orkiestrę  ten,  może  również
określić, co będzie grane. Ta stara zasada nadal obowiązuje.

Szczepienia i rozwój populacji?
Czy  istnieje  związek  między  szczepieniami  a  wzrostem  lub
kurczeniem się populacji?

Bill  Gates  dostrzega  bardzo  ludzko  brzmiące  powiązanie.
Rodzice, którzy twierdzą, że są pod dobrą opieką medyczną,
widzą, że wszystkie ich dzieci przeżyją i dlatego dobrowolnie
urodzą  mniej  potomstwa.  Ale  może  kontrola  populacji  jest
zupełnie inna? Wrócimy do tego później.

Kontrola populacji 
Oczywiście możesz również kontrolować liczbę osobników gatunku
na różne sposoby.

Najprostszą formą jest celowe strzelanie do współplemieńców.
Wojny światowe ostatniego stulecia pełniły tę funkcję m.in.
dla niektórych elit. To brzmi brutalnie, ale tak jest.

https://www.bibula.com/?p=131235
https://www.bibula.com/?p=130216


Albo kontrolują wskaźnik urodzeń, tak jak zrobiły to Chiny,
nękając  rodziny  z  więcej  niż  jednym  dzieckiem.  W  latach
1980-2015  powszechne  były  horrendalne  grzywny,  a  nawet
przymusowe aborcje.[26] Brzmi to brutalnie i tak też jest.

Oczywiście  możesz  również  doradzić  kobietom,  aby  brały
„pigułkę”, „pigułkę na dzień po” lub aborcję, tak jak robią to
wszystkie stowarzyszenia Planned Parenthood, do których należy
„Pro familia”. To trochę bardziej eleganckie.

Jednak znacznie mądrzej jest kontrolować wskaźnik urodzeń bez
wpływu  zaangażowanych  stron  lub  świadomości,  że  są  one
kontrolowane.

I tu właśnie pojawia się nadpisywanie genów (w oryginale Gene-
Drive – przyp. tłum.). Co to jest?

„Gene-Drive“
„Gene-Drive”  opisuje  sposób  wprowadzenia  do  organizmu
pożądanego  genu  i  związanej  z  nim  cechy,  a  następnie
posiadania  gwarancji,  że  faktycznie  ten  gen  zostanie
faktycznie przekazany potomstwu prawie w 100%.[27] A ten gen
może być genem kontrolującym płodność.

W większości organizmów wielokomórkowych, niezależnie od tego,
czy są to rośliny, owady czy ssaki, pojawia się zasadniczy
problem.

We wszystkich żywych istotach rozmnażających się płciowo, z
których większość jest wielokomórkowa, natura opiera się na
możliwie  największej  różnorodności  potomstwa.  Ta  różnica
między  poszczególnymi  osobnikami  gwarantuje  przetrwanie
gatunku  w  obliczu  zmieniających  się  wpływów  środowiska.W
rzeczywistości wśród wszystkich gatunków będzie przynajmniej
kilka, których geny i wynikające z nich właściwości pozwolą im
przetrwać w zmienionym biotopie.

Ta  różnorodność  potomstwa  jest  wynikiem  rekombinacji  genów



obojga rodziców. Możesz niejasno pamiętać zajęcia z genetyki w
szkole. Na przykład, my, ludzie, mamy 46 chromosomów, które
składają się z 23 homologicznych par chromosomów, jednego od
matki i jednego od ojca.

Podczas formowania się komórek płciowych, tj. plemników lub
komórek jajowych, w przebiegu mejozy zestaw chromosomów ulega
zmniejszeniu  o  połowę  w  taki  sposób,  że  z  każdej  pary
chromosomów  homologicznych  pozostaje  tylko  jeden  chromosom;
który jest określony przez przypadek.

Jeśli teraz z powodzeniem zmodyfikowaliśmy osobnika za pomocą
manipulacji  genetycznych  w  taki  sposób,  że  ma  on  również
pożądaną  właściwość  w  komórkach  płciowych,  właściwość  ta
będzie  stopniowo  zanikać  w  kolejnych  pokoleniach,  jeśli
niekoniecznie sprzyja przetrwaniu gatunku .

Oto  przykład  obliczeń  teoretycznych:  człowiek  został
genetycznie zmanipulowany na obu chromosomach pierwszej pary
chromosomów. Wpływa to na wszystkie komórki jego ciała, w tym
komórki  płciowe.  Płodzi  dziecko  z  kobietą  niezmodyfikowaną
genetycznie.  Dziecko  otrzymuje  genetycznie  zmodyfikowany
chromosom 1 od mężczyzny i naturalny chromosom 1 od kobiety.
Jeśli to dziecko ojcuje dalsze potomstwo, to jest tylko ½
prawdopodobieństwa,  że  ​​to  potomstwo  będzie  nosiło
genetycznie zmanipulowany chromosom ojca, następne pokolenie
tylko ¼, potem tylko 1/8 itd. Tylko wtedy, gdy dany gen jest
absolutnie  niezbędny  do  przeżycia  będzie  się  kumulować  w
kolejnych pokoleniach, ponieważ wtedy osobniki niosące ten gen
mają przewagę w rozmnażaniu.

WHO, Malaria i Gene Drive
Gene-Drive jest sprzedawany nam przez kontrolowaną przez Billa
Gatesa WHO jako doskonały sposób na eliminację malarii. Chcą
zapobiec  rozmnażaniu  się  nosicieli  malarii,  gatunku
komara.[28]

Chcą wprowadzić gen kontroli płodności do gatunków komarów i



wykorzystać nadpisywanie genów, aby zapewnić, że pożądany gen
zostanie w każdym przypadku przekazany pokoleniu potomnemu.

CRISPR/Cas9
Jak to działa? Stosowane są narzędzia molekularne CRISPR i
Cas9.[29] W zapłodnionej komórce jajowej, która zawiera tylko
jeden  genetycznie  zmanipulowany  chromosom  określonej  pary
chromosomów, narzędzie skojarzone CRISPR/Cas9 zapewnia, że ​
sztucznie  wprowadzony  gen  wpływa  również  na  wcześniej
nienaruszony  drugi  chromosom  pary  chromosomów,  która  jest
kopiowana.

Osobnik  powstały  z  komórki  jajowej  nosi  teraz  dwie  kopie
pożądanego genu i przenosi ten gen do prawie 100% na następne
pokolenie.[30] To samo dzieje się w następnym pokoleniu. Gen
automatycznie kopiuje się do chromosomu jeszcze niezakażonego
genem.

W krótkim czasie cała populacja zostaje zarażona pożądanym
genem.

Obecnie istnieje kilka sposobów na powstrzymanie proliferacji.
Możesz  wstawić  gen,  który  zapobiega  rozmnażaniu  się  samic
komarów,  lub  możesz  wstawić  tak  zwany  „X-Shredder”,  który
zapewnia, że ​​rodzą się tylko samce.[31]

A każdy, kto teraz wierzy, że Gene-Drive powinien być używany
tylko w przypadku komarów, jest nieskończenie naiwny.

Ideologia stojąca za Gene-Drive chce czegoś zupełnie innego.
Najpóźniej, gdy dowiesz się, że Bill Gates również masowo
zainwestował w technologię nadpisywania genów za pośrednictwem
swojej fundacji, możesz już sobie wyobrazić kierunek, w którym
zmierza projekt Gene Drive.[32] Istnieje na przykład DARPA,
wojskowy ośrodek badawczy, który zajmuje się tematem „edycji
genów” z inicjatywy Billa Gatesa.[33] Co to ma znaczyć? Czego
chce od niego wojsko?



Ukraina i biolaboratoria
Jak dobrze wiadomo, udowodniono, że USA prowadziły lub nadal
prowadzą na Ukrainie kilka laboratoriów biologicznych, które
pracują  z  wysoce  patogennymi  organizmami.  Według  obecnego
stanu  mówi  się,  że  na  Ukrainie  jest  26  takich
laboratoriów.[34]  Działalność  tych  laboratoriów  jest
koordynowana przez amerykański Pentagon, więc mieści się w
obszarze  wojskowym,  co  sprawia,  że  ​​cywilne  wykorzystanie
laboratoriów  jest  w  dużej  mierze  mało  prawdopodobne.[35]
Nawiasem mówiąc, to samo wiemy już o Gruzji.[36]

Na  Ukrainie  i  w  Gruzji  istnieje  podejrzenie,  że  podobne
laboratoria są wykorzystywane do przeprowadzania eksperymentów
na  ludziach,  na  miejscowej  ludności.  W  tym  celu  polecam
reportaż „Labor des Todes“ („Laboratorium Śmierci” – przyp.
tłum.) w Centrum Lugar w Gruzji autorstwa Marka Mobila na
kanale Nuoviso.tv.[37]

Już teraz widać, że wojsko USA nie ma skrupułów w związku z
rozwojem i testowaniem biologicznej broni masowego rażenia w
dokumencie Arte „Mengeles Erben” (Spadkobiercy Mengele przyp.
tłum.)  Dirka  Pohlmanna.[38]  Około  80-minutowy  film,  który
gorąco Wam polecam, pierwsze dwie minuty cię zszokują.

Wydaje się, że wojsko w USA ma prawdziwą przyjemność najpierw
wymuszać zmiany reżimu w Federacji Rosyjskiej, a następnie
zakładać takie laboratoria do badań nad bronią biologiczną z
pomocą rozmieszczonych tam reżimów.

Co  ciekawe,  loboratoria  na  Ukrainie  są  szczególnie
zainteresowane  próbkami  genetycznymi  od  Rosjan,  mniej  od
Ukraińców.[39]  A  teraz  mam  roboczą  hipotezę.  Wyrażam  to
wyraźnie  na  podstawie  mojej  edukacji  zawodowej  w  genetyce
molekularnej.

Wykorzystanie nadpisywania genów u ludzi
Oczywiście nie chodzi o wyłączne wykorzystanie nadpisywania



genów  u  komarów.  Chodzi  o  wykorzystanie  technologii  na
ludziach do redukcji populacji i jako broni biologicznej.

Molekularny duet narzędzi CRISPR/Cas9 służy między innymi do
selekcji dokładnie dowolnej pożądanej docelowej sekwencji DNA
w genomie organizmu gospodarza.

Istnieje  więc  możliwość  wszczepienia  określonego  sztucznego
genu w bardzo konkretnym punkcie genomu osoby docelowej. A
ponieważ  istnieją  niewielkie  różnice  genetyczne  między
Amerykanami,  Europejczykami  i  Azjatami  czy  Anglikami  i
Rosjanami,  mogę  ten  sztuczny  gen  wstawić  do  genomu  osób
należących do określonej grupy etnicznej, np. tylko Rosjanom.

Jak wprowadzić gen do całej populacji? Na przykład poprzez
proces, który sprzedaję jako prozdrowotne mRNA lub szczepionkę
wektorową. W ciągu ostatnich 16 miesięcy widzieliśmy zastrzyki
do manipulacji genami zamaskowane jako szczepionka, jak dobrze
można sprzedawać ogromnej większości ludzi na całym świecie
wszelkie  śmieci  jako  zbawiciela.  Dlaczego  w  tym  momencie
pamiętam imię „Bill Gates” – czy może mi pan pomóc?

W przeciwieństwie do przykładu komara malarii, gen nie musi
działać  natychmiast.  Może  być  również  wyposażony  w  rodzaj
„przełącznika”  zwanego  „promotorem”.[40]  Ten  przełącznik
genetyczny może zostać włączony lub wywołany przez coś, co
nazywa  się  efektorem,  być  może  rzadką,  ale  nieszkodliwą
substancją chemiczną.

W  ten  sposób  mogłem  najpierw  po  cichu  zainfekować  całą
populację  pożądanym  genem,  a  następnie,  gdy  większość
osobników zostanie zarażona tym genem, poprzez zastosowanie
efektorowej  substancji  chemicznej,  aktywować  pożądany  gen.
Skutkiem może być to, że po aktywacji genu populacja staje się
bezpłodna w pożądanym czasie lub gen wytwarza w organizmie
toksyczne substancje, które zabijają w krótkim czasie.

Można też wyobrazić sobie użycie tej metody, jak w ostatnim
filmie  o  Jamesie  Bondzie,  ze  śmiercionośnym,  designerskim



wirusem.[41] Broń biologiczna zaprojektowana w taki sposób,
aby trafiała tylko w bardzo konkretne osoby. To ludobójstwo w
najlepszym  wydaniu  i  mokry  sen  wszystkich  eugeników  i
neonazistów.

Inni również będą chcieli bawić się w Boga i wprowadzać geny
do populacji, która, jak się uważa, robi coś pożytecznego. Ale
nawet to byłoby nieodpowiedzialne i aroganckie. Niezliczone
zewnętrzne wpływy środowiska naturalnego decydują o tym, czy
gen ma sens, czy nie, ale nie Bill Gates i Klaus Schwabs tego
świata z ich ograniczonym horyzontem myślowym. Nie chcę nawet
mówić  o  nieprzewidywalnych  reakcjach  krzyżowych  między
poszczególnymi  genami.  Zobaczmy  jednak,  jakie  myśli  krążą
wśród transhumanistów Światowego Forum Ekonomicznego (WEF) na
ten temat:

Cytat z Klausa Schwaba:

„Jedną  z  cech  charakterystycznych  czwartej  rewolucji
przemysłowej jest to, że nie zmienia ona tego, co robimy,
zmienia to, kim jesteśmy.”[42]

 Zaraz potem wymienia jako przykład edycję genetyczną. Klaus
Schwab kontynuuje:

„To ty się zmieniasz. I oczywiście ma to duży wpływ na twoją
tożsamość”.[43]

A potem był dr. Yuval Noah Harari.[44] Możesz o nim przeczytać
na jego własnej stronie internetowej:

„Prof. Yuval Noah Harari jest historykiem, filozofem i autorem
bestsellerów Sapiens: A Brief History of Humankind, Homo Deus:
A Brief History of Tomorrow, 21 Lessons for the 21st Century i
Sapiens: A Graphic History. Jego książki sprzedały się w ponad
35  milionach  egzemplarzy  w  65  językach,  a  obecnie  jest
uznawany za jednego z najbardziej wpływowych intelektualistów
publicznych na świecie. Harari urodził się w Izraelu w 1976
roku i otrzymał tytuł doktora. z Uniwersytetu Oksfordzkiego w



2002  r.  i  obecnie  jest  wykładowcą  na  Wydziale  Historii
Uniwersytetu  Hebrajskiego  w  Jerozolimie.”[45]  (tłumaczenie
automatyczne)

Podobno  bardzo  skromny  człowiek.  Na  dorocznym  spotkaniu
Światowego Forum Ekonomicznego Klausa Schwaba (WEF) w 2018 r.
przedstawił na scenie przed dużą publicznością:

„Dane mogą umożliwić ludzkim elitom zrobienie czegoś jeszcze
bardziej  radykalnego  niż  tylko  ustanowienie  cyfrowych
dyktatur. Dzięki hakowaniu organizmów elity mogą zyskać moc
samodzielnego kształtowania przyszłości życia. Ponieważ jeśli
raz możesz coś zhakować, zwykle możesz to zaprojektować.”

[…]

„W przeszłości wielu tyranów i rządów chciało to zrobić, ale
nikt nie rozumiał wystarczająco dobrze biologii. I nikt nie
miał wystarczającej mocy obliczeniowej i danych, by włamać się
do milionów ludzi. Ani Gestapo, ani KGB nie mogły tego zrobić.
Ale wkrótce przynajmniej niektóre firmy i rządy będą mogły
systematycznie hakować wszystkich.”

 […]

„A  jeśli  rzeczywiście  odniesiemy  sukces  w  hakowaniu  i
manipulowaniu życiem, będzie to nie tylko największa rewolucja
w  historii  ludzkości.  Będzie  to  największa  rewolucja  w
biologii  od  początku  życia  cztery  miliardy  lat  temu.  Od
czterech miliardów lat nic fundamentalnego się nie zmieniło.”

[…]

„Nauka zastępuje ewolucję przez dobór naturalny ewolucją przez
inteligentny projekt. Nie inteligentny projekt jakiegoś boga
ponad chmurami, ale nasz inteligentny projekt i inteligentny
projekt naszych chmur danych, chmura IBM, chmura Microsoftu,
to są nowe silniki ewolucji.”

 […]



„Mój mózg, moje ciało, moje życie. Czy należy do mnie, do
jakiejkolwiek  firmy  lub  rządu?  A  może  ludzki
kolektyw?”[46][47]

Harari  powiedział  również  w  wywiadzie  opublikowanym  29
października  2020  r.  na  kanale  YouTube  Uniwersytetu
Hebrajskiego  w  Jerozolimie:

„Dzisiaj dysponujemy technologią umożliwiającą hakowanie ludzi
na dużą skalę. […] W tym czasie kryzysu trzeba podążać za
nauką. Często mówi się, że nigdy nie należy pozwolić, aby
dobry kryzys poszedł na marne.”[48]

W innym wywiadzie mówił:

„Nadzór: ludzie mogą spojrzeć 100 lat wstecz i zobaczyć w
epidemii  koronawirusa  moment,  w  którym  rozpoczął  się  nowy
reżim nadzoru. W szczególności inwigilacja pod skórą”.[49]

Komik z kanału YouTube „AwakenWithJP” zastanawia się, dlaczego
nikt nie powstrzymuje prof. Yuvala Noah Harariego. Przecież
ujawnia on cały plan publicznie.

Mam na to odpowiedź: Profesor może to bez problemu wyrazić, bo
jest absolutnie pewne, że nie będzie krytycznych pytań ze
strony mass mediów. Środki masowego przekazu nie donoszą o
tym, a ogromna większość ludności świata nigdy nie dowie się,
co zamierza z nimi zrobić. Nie będą posiadać niczego, nawet
siebie, i będą szczęśliwi i nieskończenie głupi.

Markus Fiedler, Tłumaczył: Paweł Jakubas
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Medialny  gigant  Google  ogłosił,  że  wprowadza  do  swojego
procesora  tekstu  Google  Docs,  znanego  polskim  użytkownikom
jako Dokumenty Google, funkcję cenzorsko-upominającą.

Google  Docs  zapowiedziało,  że  w  niektórych  planach  wersji
online  zaczęło  oznaczać  „potencjalnie  dyskryminujący  lub
nieodpowiedni język” i podpowiadać użytkownikom, aby ich pisma
były „bardziej inkluzywne i odpowiednie”.
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Według  oficjalnej  strony  „Google  Workspace  Updates”,  w
ogłoszeniu z dnia 31 marca br – z poprawkami wprowadzonymi
dzień  później  –  w  prywatnych  dokumentach  tworzonych  przez
edytor tekstu Googla bądź zamieszczanych na Google Docs, ten
korporacyjny potwór będzie śledził każde pisane słowo i w
razie gdy cenzor sztucznej inteligencji (zaprogramowany przez
cenzorów medialnych) uzna za stosowne, będzie „sugerował aby
użyć  bardziej  inkluzywnego  języka”.  Będzie  również  dawał

https://workspaceupdates.googleblog.com/2022/03/more-assistive-writing-suggestions-in.html


ostrzeżenie aby „przemyśleć użycie potencjalnie niewłaściwych
słów”.

Nowe funkcje będą zastosowane w planach Business Standard,
Business Plus, Enterprise Standard, Enterprise Plus, Education
Fundamentals, Education Standard, Education Plus oraz Teaching
and Learning Up. Jak na razie, administratorzy lub użytkownicy
mogą ręcznie wyłączyć tę funkcję po jej uruchomieniu.

Wersje  Google  Workspace  Essentials,  Business  Starter,
Enterprise  Essentials,  Frontline,  Nonprofits,  G  Suite
Basic i G Suite Business jak na razie nie będą miały tej
funkcji.

Przy  włączonej  funkcji,  Google  Docs  będzie  domyślnie
umieszczać te podpowiedzi, wskazując fioletowym podkreśleniem
słowa  lub  zwroty,  które  system  uzna  za  potencjalnie
dyskryminujące  lub  nieodpowiednie.

Jak na razie, wprowadzane zmiany w tego typu systemach są
stopniowe, często „dobrowolne’, lecz są stale dopracowywane i
w odpowiednim czasie włączane są już na stałe. Google – jak i
wszystkie  światowe  korporacje  medialne  –  znany  jest  z
prowadzenia bezceremonialnej cenzury i np. w grudniu ubiegłego
roku  zastosowano  w  Google  Drive  –  funkcji  przechowywania
dokumentów w chmurze internetowej – funkcję mającą ograniczyć
dokumenty  zawierające  „mowę  nienawiści”  lub  „treści
wprowadzające  w  błąd”.

Podczas  tzw.  pandemii  Google  bezpośrednio  ingerował  i
ocenzurował  pliki  załadowane  w  chmurze  przez  prywatnych
użytkowników,  w  tym  dokumenty  opisujące  wczesne  leczenie
symptomów choroby zwanej „Covid-19”, szeroko dostępnymi lekami
(np. inwermektyną lub hydroxychloroquiną, będącymi na liście
najważniejszych  i  najskuteczniejszych  leków  przez  Światową
Organizację Zdrowia – WHO). Jak wiadomo, wszelkie leczenie
symptomów  nieznanego  patogenu  wypuszczonego  z  laboratorów
bioterrorystycznych – przedstawionego ludzkości jako złowrogi



„koronawirus” – zostało zablokowane i wręcz zabronione, co
było  warunkiem  uzyskania  „autoryzacji”  na  tzw.  szczepionkę
przeciwko Covid-19, która z kolei miała – i ma – za zadanie
wymuszenie uległości i zmuszenie do eksperymentu medycznego w
ramach długofalowego tworzenia transhumanicznej hybrydy.

W  postępującym  procesie  przejęcia  kontroli  nad  całą
przestrzenią medialną i każdą wypowiedzią – nawet prywatną, we
własnych  dokumentach  –  korporacyjne  monstra  współpracują  z
architektami i „murarzami” (masons) Nowego Świata, w którym ma
być śledzony każdy krok każdej osoby, w każdej chwili dnia i
nocy.

Do  pełnego  wprowadzenia  tej  wizji  pozostało  budowniczym:
intensywna budowa infrastruktury cyfrowej, zmuszenie do jej
korzystania (metodą kija i marchewki), zorganizowanie kilku
pandemii  z  obowiązkowym  regularnym  wyszczepianiem  dowolnym
preparatem, oraz wzniecenie kilku wojen, w tym światowej.

Trenujemy moralne oburzenie

Jakim  błogosławieństwem  jest  krótka  pamięć!  Pozwala  ona
ludziom pozostawać w poczuciu słuszności, a nawet wyższości
moralnej, by z tej wieży z kości słoniowej udzielać innym
zbawiennych pouczeń. W przeciwnym razie o żadnej słuszności,
ani wyższości moralnej nie można by mówić, co ludzi ambitnych
musiałoby  wprawiać  w  dysonans  poznawczy,  a  nawet  –  w

https://ocenzurowane.pl/trenujemy-moralne-oburzenie/


przygnębienie.

Błogosławiony  charakter  krótkiej  pamięci  jest  widoczny
zwłaszcza  w  związku  z  wojną  na  Ukrainie,  która  została
wykorzystana  do  dalszego  tresowania  mniej  wartościowych
narodów tubylczych do zachowań stadnych. Epidemia zbrodniczego
koronawirusa przestała bowiem robić wrażenie, więc tę wojnę
treserzy uznali za prawdziwy dar Niebios. W tej chwili nie
chodzi już o stadne wzbudzanie paniki z powodu zbrodniczego
koronawirua,  który,  jak  zwykle,  okazał  się  taktowny  i
politycznie  wyrobiony.  Teraz  chodzi  o  tresurę  w  zakresie
moralnego  oburzenia,  które  –  za  sprawą  pierwszorzędnych
fachowców  od  wzbudzania  masowych  nastrojów  –  pozwalają
tresowanym w moralnej czystości czyściochom, uczestniczyć w
polowaniach na czarownice w przekonaniu, że całemu światu a
nawet Zaświatom oddają przysługę. Toteż jeden przez drugiego
demaskują pod każdym krzakiem ruskich agentów, wymyślają nie
tylko zbrodniarzowi wojennemu Putinowi, jego zdemoralizowanym
pomagierom,  nie  mówiąc  już  o  „sołdatach”,  którzy  właśnie
otruli się pasztecikami, podanymi im przez poczciwą ukraińską
babuszkę, pewnie kuzynkę ten pani, co to słoikiem z kiszonymi
ogórkami, czy może pomidorami – bo różne szkoły rozmaicie to
wydarzenie przedstawiają – strąciła zbrodniczego rosyjskiego
drona. Pokazuje to, że żywność, czy to w postaci pasztecików,
czy kiszonek, na naszych oczach staje się bronią strategiczną.
Nie muszę dodawać, że trucie nieprzyjaciół pasztecikami nie
tylko nie wzbudza w nikim żadnych moralnych wątpliwości, tylko
radość – a to, co dostarcza radości ludziom sprawiedliwym, nie
może być moralnie podejrzane. Przeciwnie – najwyraźniej mieści
się  ono  w  nakazie  miłowania  nieprzyjaciół,  bo  podanie  im
pasztecików – wszystko jedno; zatrutych czy nie – z pewnością
jest  aktem  miłosierdzia,  dzięki  któremu  nieprzyjaciele  ci
wcześniej mogą zostać zbawieni, chyba, że zostaliby potępieni
za działanie w służbie wojennego zbrodniarza Putina zamiast go
zamordować i w ten sposób obalić.

Ta różnica w podejściu do zagadnień moralnych bierze się z



rozróżnienia  między  wojnami  sprawiedliwymi  i
niesprawiedliwymi.  Kryterium  tego  rozróżnienia  wydaje  się
proste:  sprawiedliwą  jest  wojna  którą  albo  my,  albo  nasi
przyjaciele, niechby nawet doraźni, toczą z nieprzyjacielem,
zaś wojną niesprawiedliwą jest ta, którą nasz nieprzyjaciel
toczy z nami, albo nawet tylko z naszym doraźnym przyjacielem.
Wynika  z  tego,  że  ta  sama  wojna  może  być  jednocześnie  i
sprawiedliwa i niesprawiedliwa. Jak się okazuje, zagadnienia
teologii moralnej wcale nie są aż tak skomplikowane, jakby się
na pierwszy rzut oka wydawało.

Ta  rewolucyjna  teoria  służy  oczywiście  podbudowaniu
rewolucyjnej praktyki, bo w przeciwnym razie moglibyśmy mieć
poważny kłopot z zakwalifikowaniem wojny, jako sprawiedliwej
lub nie, a tak to wszystko jest jasne, dzięki czemu JE abp
Stanisław Gądecki może nieubłaganym palcem wytykać patriarsze
Moskwy i Wszechrusi Cyrylowi sprośne błędy Niebu obrzydłe,
ponieważ  wzdraga  się  on  z  potępieniem  zimnego  ruskiego
czekisty,  zbrodniarza  wojennego  Putina.  Postępowanie
patriarchy Cyryla jest bowiem tym bardziej godne potępienia,
że Putina za zbrodniarza wojennego jednomyślnie uznał Senat
Stanów Zjednoczonych, ten sam, który w roku 2017 jednomyślnie
przyjął ustawę nr 447, a wiadomo, że co zostanie związane na
ziemi,  zwłaszcza  na  ziemi  amerykańskiej,  będzie  związane
również w Niebiesiech. W tej sytuacji nikt już nie może mieć
wątpliwości,  po  czyjej  stronie  stanąć,  kogo  nieubłaganym
palcem piętnować, a kogo podziwiać, jako jasnego idola.

I  w  tym  właśnie  momencie  daje  o  sobie  znać  błogosławiony
charakter  krótkiej  pamięci.  Gdyby  bowiem  nie  ona,  to
moglibyśmy popadać w dysonanse poznawcze. Weźmy na przykład
taki kryzys karaibski, który omalże nie skończył się źle.
Wszystko zaczęło się w roku 1959, kiedy to Fidel Castro na
czele  swoich  partyzantów,  obalił  kubańskiego  dyktatora
Fulgencio  Batistę,  objął  władzę  i  znacjonalizował  wiele
amerykańskich przedsiębiorstw, które na Kubie robiły rozmaite
interesy.  Trudno,  żeby  coś  takiego  mogło  się  Amerykanom



podobać, toteż prezydent Kennedy pozwolił Centralnej Agencji
Wywiadowczej,  by  zmobilizowała  kubańskich  emigrantów  i
żołnierzy  najemnych,  którzy  obaliliby  Fidela  Castro  i
przywrócili  na  Kubie  sprawiedliwość  i  porządek.  W  drugiej
połowie kwietnia 1961 roku wojska te dokonały inwazji w Zatoce
Świń, ale zostały zatrzymane, ponosząc wielkie straty, a ci,
którzy nie zginęli, dostali się do niewoli, z której Stany
Zjednoczone  wykupiły  ich  później  za  wielkie  pieniądze.  Na
wszelki  jednak  wypadek  Fidel  Castro  zacieśnił  stosunki  ze
Związkiem  Sowieckim,  którego  przywódca  Nikita  Chruszczow
skorzystał z okazji, by na Kubie, pod nosem USA, zainstalować
sowieckie pociski nuklearne. Tym razem sprawa była poważna, bo
chociaż Kuba, podobnie jak Ukraina, była suwerennym państwem,
które  w  związku  z  tym  mogło  przyjaźnić  się,  z  kim  tylko
chciało i instalować na swoim terytorium takie uzbrojenie,
jakie mu się żywnie podobało, to jednak Stany Zjednoczone nie
mogły  tolerować  na  Kubie  broni,  która  mogłaby  dosięgnąć
znacznej  części  terytorium  USA.  Toteż  prezydent  Kennedy
zarządził  morską  blokadę  Kuby,  a  jednocześnie  amerykańskie
siły  strategiczne  zostały  postawione  w  stan  pogotowia  na
wypadek, gdyby sowieckie okręty, wiozące na Kubę broń jądrową
i  inne  towary,  nie  zatrzymały  się  na  rozkaz  okrętów
amerykańskich.  Świat  znalazł  się  na  skraju  nuklearnej
Apokalipsy, ale tajniacy obydwu stron wynegocjowali kompromis,
dzięki  któremu  pokój  światowy  został  uratowany.  Sowieci
wycofali  swoje  rakiety  z  Kuby,  w  zamian  za  co  Amerykanie
wycofali swoje rakiety z Turcji, które wcześniej znalazły się
tam w związku z prowadzoną przez USA polityką mocarstwową.
Warto przypomnieć, że mocarstwowość oznacza zdolność państwa
do  ustanawiania  i  egzekwowania  swoich  praw  poza  swoimi
granicami. Egzekwowanie to dokonuje się albo przez podduszanie
ekonomiczne, albo za pomocą siły zbrojnej, która oczywiście
przechodzi  do  porządku  nad  suwerennością  danego  państwa.
Dzięki  temu  zyskujemy  pozór  moralnego  uzasadnienia,  które
potem pozwala na rozróżnienie, czy mieliśmy do czynienia z
wojną  sprawiedliwą,  czy  nie.  Toteż  nikomu,  a  zwłaszcza
Senatowi USA, nie przyszło nawet do głowy, by w związku z



inwazją  w  Zatoce  Świń  uznawać  prezydenta  Kennedyego  za
zbrodniarza wojennego. Przeciwnie – za sprawą odpowiedniego
urabiania światowej opinii publicznej przez pierwszorzędnych
fachowców  od  masowych  nastrojów,  prezydent  Kennedy  był
powszechnie uważany za jasnego idola, podobnie jak dzisiaj –
prezydent Zełeński.

Podobna sytuacja zaistniała w roku 2001, kiedy to po uderzeniu
samolotów pasażerskich w Pentagon, wieże World Trade Center i
w ziemię w Pensylwanii Stany Zjednoczone przyjęły doktrynę
„ataku  prewencyjnego”,  przyznając  sobie  prawo  „inwazji  na
dowolny  kraj  w  dowolnym  momencie”,  jeśli  tylko  rząd
amerykański uznałby, że z jakichś powodów byłoby to dla USA
korzystne. We wrześniu 2002 roku Kongres USA stworzył pozory
legalności  w  postaci  rezolucji  zezwalającej  na  użycie  sił
zbrojnych  przeciwko  Irakowi.  Irak  bowiem  oskarżany  był  o
posiadanie  broni  masowej  zagłady,  co  potwierdzali  liczni
świadkowie, jako że już Rejent Milczek zauważył, że „nie brak
świadków na tym świecie”. Prawdziwą przyczyną jednak było to,
że  Saddam  Husjan  zaczął  się  odgrażać,  że  w  transakcjach
eksportu ropy odejdzie od amerykańskiego dolara na rzecz euro
lub japońskiego jena. Takiej zbrodni żaden miłujący pokój kraj
nie  mógł  już  tolerować.  Toteż  już  od  początku  roku  2002,
lotnictwo  amerykańskie  i  brytyjskie,  pod  pretekstem  ONZ-
towskiej  misji  kontrolowania  przestrzeni  powietrznej  Iraku,
rozpoczęły nasilające się bombardowania, w celu zniszczenia
irackiej  obrony  przeciwlotniczej.  Te  rajdy  bombowe  miały
miejsce  przed  oficjalnym  rozpoczęciem  wojny  na  podstawie
decyzji Kongresu 11 października 2002 roku. Oczywiście zarówno
lotnictwo  uderzeniowej  koalicji,  jak  i  odziały  lądowe,
starannie celowały w nieprzyjacielskich żołnierzy, unikając za
wszelką  cenę  trafiania  tamtejszych  cywilów,  a  zwłaszcza
dzieci.  Wiarygodni  świadkowie  wielokrotnie  widzieli,  jak
amerykańskie samoloty, w obawie przez skrzywdzeniem cywilów
lub  dzieci,  wciągały  z  powrotem  zrzucone  już  bomby  oraz
wystrzelone wcześniej pociski, dzięki czemu wszyscy myśleli,
że żaden cywil podobno nie zginął. Tak czy owak, sprawiedliwa



wojna doprowadziła do obalenia Saddama Husajna, który nawet
został  przez  niezawisły  sąd  skazany  na  śmierć  przez
powieszenie  i  powieszony,  dzięki  czemu  nikomu  już  nie
przychodziły do głowy pomysły, żeby dolar pozbawiać funkcji
waluty  światowej.  Pewien  kłopot  sprawiała  broń  masowej
zagłady, której z zagadkowych przyczyn nikt jakoś nie mógł
znaleźć. Dopiero pan red. Bronisław Wildstein, nie ruszając
się  z  Warszawy,  wszystko  wyjaśnił  stwierdzając,  że  Saddam
Husajn ukrył tę broń „w miejscach niemożliwych do wykrycia”.
Świat  odetchnął  z  ulgą,  chociaż  w  Iraku  narastał  chaos  i
przemoc, którego amerykańskie wojsko nie potrafiło opanować,
aż wreszcie jesienią 2011 roku się wycofało do Kuwejtu, a
wtedy się okazało, że mimo wspomnianych środków ostrożności,
sami Amerykanie naliczyli aż 126 tysięcy zabitych cywilów,
chociaż nie wiadomo, czy były wśród nich dzieci, czy ginęli
wyłącznie cywile dorośli. Ale właśnie dlatego, że tak mało
cywilów zginęło, prezydent Obama jesienią 2009 roku dostał
pokojową Nagrodę Nobla, co pokazuje, że komitet noblowski tak
samo miłuje pokój, jak prezydent Obama, który w tym czasie
prowadził aż dwie wojny. Ale były to wojny o pokój, jako że
każda  wojna  toczy  się  przecież  o  pokój  –  oczywiście  z
wyjątkiem  wojen  niesprawiedliwych,  choćby  takich,  jaką  na
Ukrainie prowadzi zbrodniarz wojenny Putin – bo to jest wojna
o  wojnę.  Toteż  Putin  żadnej  pokojowej  Nagrody  Nobla  nie
dostanie, dzięki czemu jeszcze lepiej możemy się utwierdzić w
podziale wojen na sprawiedliwe i niesprawiedliwe. Myślę, że w
takiej sytuacji również JE abp Stanisław Gądecki nie miałby
najmniejszych  wątpliwości,  po  czyjej  stronie  stanąć,  co
potępić, a co pochwalić, bo jak już padł rozkaz, że w ramach
tresury wszyscy mamy wierzyć w to samo, to nie ma rady –
wierzymy, albo przynajmniej udajemy, żeby sobie niepotrzebnie
nie obciążać pamięci.

Stanisław Michalkiewicz
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